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Z Zagłębia Ruhry. 


granic ic polskich 
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Granice ustalone traktatem ryskim beda usankcjonowane. — Małopolska wschodnia 
otrzyma specjalny ustrój autonomiczny zgodnie z propozycjami samej Polski. 


Kodterencla aGacztońów GL. "sd ZWB domo, skierowała do Rady Ambasadorów no- |kreślił w sprawie tej granicy rząd Polski, z 
posiedzeniu postanowiła powierzyć międzyso- | | tę, w której prosi, aby mocarstwa sprzymie- |chwilą obecną zdaje się granice, ustalone trak- 
juszniezej Radzie wojskowej w Wersalu po Py celem skonsolidowania pokoju na Wscho | tatem ryskim, zostały usankcjonowane. Co się 
przewodnictwem marszałka Focha, przygoto- dzie, oficjalnie uznały wschodnie granice Pol- tyczy Małopolski, to należy się. spodziewać, że 
wanie i przedstawienie na następnem posiedze- ski tak, jak zostały one' ustalone od strony |zestanie ona przyznana Polsce z zastrzeżeniem 
niu Rady Amabasadorów, mającem się odbyć Rosji przez traktat ryski, a od strony Litwy | wprowadzenia w Małopolsce Wschodniej spe- 


w przyszłym tygodniu, sprawozdania w spra- przez Ligę Narodów. cjalnego ustroju autonomicznego, zgodnie z 
wie wschodnich granie Polski, Polska, jak wia- Biorąc pod uwagę zastrzeżenia, Jakie poid- ' propozycjami samej Polski. 


Prasa angielska o naszych granicach EEE © FE 


wschodnich. Płacąc 500 Mkp. za egzem- 


Niapodiegła Polska gwarancją pokoju Europy środkowej. PIArZ „Gońca Krakowskiego” 
Londyn. (PAT). jay się zaajduje, wychodzi stopniowo z eha- pamiętajcie, że to się równa 


„Morning Post“ wyraża radość z tego po- osu, w jaki została pogrążcua Europa środko- r 
wodu, że kwestja granic Polski jest na drodze ‘wa, aby zdążać kit przysziości pełnej lepszych RY eśc j u g roszom polskim 
úe uregulowania. Mamy nadzieję ~- pisze dzien | widoków. Niegodlegta Polska —- kończy dzien- $ f 
nik - że Rada Ambasaderów uczyni zadość | nik —- jest gwarancją pokoju dia Europy środ- 
zędaniom Polski, która pomimo trudności, w |kowej, 
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INFORMACJE POLITYCZNE. 


s 
B 


Nonsens polityczny Decyzja co do granic wschodnich Polski zapadnie za 10 dni. 


i prawniczy. | 
| 


(RY Najprzód fakta. 

Państwo polskie nie uznaje organizacji ko. | 
munistycznej w jakiejkolwiek badź formie na! 
terenie Rzeczypospolitej, uważa działanie jeji 
za szkodliwe dla całości państwa i w myśl tej 
zasady pociąga do odpowiedzialności karno- 
sądowej tych wszytkich, którzy propagują idee | 
komunistyczne. 

myśl tej zasady odbyło się dotąd bardzo i 
wiele procesów politycznych w całym kraju, ' 
nastąpiio wiele aresztowań, 

A równocześnie na terenie części Rzeczypo- | 
spolitej, a więc, na Gómym Śląsku rozchodzi i 
Się masowo i bez przeszkód „Rothe Fahne' organ į 
eodzienny komunistów niemieckich, na terenie 
Śląska Cieszyńskiego aż po Kraków. kolporto- 
towany jest masowo komunistyczny tygodnik ; 
„Głos Robotniczy“ wychodzący w Morawskiej 
Ostrawie, równocześnie w: formie druku sejmo- 
wego rozsyła się masowo zbiór przemówień 
i interpelacji posłów sejmowych Królikowskie- | 
go i towarzyszy, składa się zaś ten druk w Kra- 
kowskich ofieynach Fischera! 

We Lwowie karze sąd za okazywanie sym- 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa. 
Korespondent „Gazety Warszawskiej" nar 
desłał następującą depeszę z Paryża: 
„Ponieważ Ambasadorowie otrzymali już 


(instrukcje swoich Rządów, konferencja Amba- 


sądorów zaczęła dziś merytoryczne badanie 


|kwestji uznania naszych granie wschodnich. 


Aby mie uznawać pośrednio rządu sowie- 
tów, Francja proponuje, aby konferencja wy- 


Kreśliła granicę identycznie z granicą traktatu 
ryskiego, lecz ażeby nie wspominała w decy- 
zji o samym traktacie. 
Rozstrzygająca uchwała 

nie zapadnie wcześniej, niż za 10 dni, gdyż tyle 
czasu„trwać będą prawdopodobnie toczące się 
w tej sprawie rokowania między Paryżem a 
Londynem. Punkt ciężkości sprawy leży obe- 
enie w Londynie. 


Senat gdański pracuje gorliwie nad upadkiem portu. 


Gdańsk. (AW.). 
Na ostatniem zebraniu Związku kupców 
jpołskich i przemysiowców w Gdańsku, sekre- 
tarz Związku, pułk. Kochański, wygłosił refe- 
rat porównawczy ua temat portu gdańskiego. 
Zaznaczył on, że ed czasu, kiędy Gdańsk zo- 
(stał wolnem miastem, 
nie uczyniono nie, by sprawność portu , 
powiększyć, 


pat dla komunistów a równocześnie Central-|Z uwagi na brak magazynów i spichrzów to- 
na komisja wyborcza pozostająca jak wiadoslwary składa się w kerlinkach. Brak urządzeń względem kupiectwa polskiego i szykan 
mo w rękach Ministerstwa spraw wewnętiz- | technicznych powoduje podrożenie towaru o 


nych, uznawała i 
mistyczne, jak np. do sejmu, do warszawskiej 
Kasy Chorych i t. p. Listy te są oficjalne, 
a stronnichwo nie jest uznane przez nasze wła- 
dze! Szczytem jednak 
i prawniczego jest inny fakt. Polska nie nznaje 
frakcji komunistycznej, a równocześnie uznaje i 
poselski Klub komunistyczny w Sejmie! ; 

Wynikiem tej niearozumiałej dwutorowości 
naszej polityki jest fakt, że komunizm podno- 
gi w Polsce głowę, że opanowane przezeń 
związki zawodowe robotnicze w Warszawie 
grożą strajkiem generalnym jako akcją polity- 
tyczną, mającą Świadczyć o tem jakoby robo- 
tnik polski sympatyzował z Niemcami przeciw 
Francji — wynikiem są demonstracje bezrobo- 
tmych w Warszawie, w czasie których jawnie 
zapowiada się „rewolucje“, „przewrót“ i „dyk- 
taturę proletariatu“, 

Podobnie niełogicznego postepowania nie- | 
ma chyba w żadnem innem państwie I czas | 
ostateczny byłby z tą kompromitacją skończyć, į 
tembandziej, że zaczyna ona niszczyć kraj. 

Czas najwyższy, ażeby rząd nasz zastano- 
wi się nad taktyką w powyższej sprawie i, 
albo tepit logicznie komunizm w Polsce pod ia- 
kąkolwiek on postacią występował, albo, ażeby 
go uznał za organizację jawną, uleralizował | 
i roztoczył nad nią opiekę choćby tylko taką, 
jaką w tej chwili otacza orzranizacje narodowe. 
I jedno i drugie rozstrzygnięcie ma swoje złe 
i dobre strony, więc nie naszą jest rzeczą glo- 
sować tak lub owak — niech się nad tem za- 
stanowi rząd, ale, domagać się rausimy wyjścia. 
Z obecnego powagę państwa mocno kompromi- 
tjacego stanu rzeczy. Komunizmu w Polsce 
nie leksmy się, był on może niebezpieczny 
w czasie walk z sowietami, nie mamy obawy 
nrzed agitatorami komunizmu, propagującymi 
Nyktaturę proletarjatu, gdyż dzi już w Polsce 
«xgrokie masv nauczyły się na przykładzie Ro- 
sli sowieckiej, że może istnieć w praktyce je- 
(ynie dyktatura nad proletarjatem, więc są 
uodpornione na tego rodzaju historyjki. W pro- 
wramie komunistycznym istnieje jedynie i wy- 
łacznie na pierwsze miejsce wysunięta kwestja 
społeczna — o ile rząd na nią zwróci mądrze 
uwagę, o ile nakarmi, ubierze i da dach nad 
ołową? szerokim masom, udaremni całkowicie 
akcję komunistom w krajn. 

Tylko więcej energji, logiki i pracy fakty- 
cznej bez frazesów dla społeczoństwa! 


Uspoksjenie bezrobotnych 
W dniu 1. marca nastąpiło wśród bezrobot- 
nych zupełne uspokojenie. w dniu tym przy- 
jste na wyjazd do Francji okolo 156 osób. — 
W dn. 28 lutego wydano 2500 bonów na Obia- 
dy bezpłatnie. W dniu 1. marca przeszło 2500. 
Bony te brane były chętnie, 


nonsensu politycznego || 


uznaje listy wyborcze komu- |20%. Senat gdaśski 


rozmyślnie powstrzymuje 
wszelkie usiłowania w kierunku rozbudąwy 
portu. Jest wprost absurdem, aby 300 tysięcy 
ludności gdańskiej miało w Radzie portu te 
same prawa, co i Polska, naród 29 miljonowy. 
Gdańsk usiłuje zwalić ciężar administracji 
portu swej części na konsumenta polskiego, 
drogą podwyższania stawek portowych. Wsku- 
tek tego stanu rzeczy 
szereg przedsiębiorstw polskich, 

zwłaszcza wobec wrogiej postawy Gdańska 


przenosi się do innych portów, . -> 


Senat nie chce analfabetów w Trybunale Stanu. 


Warszawa. (AW). 

Na wczorajszam posiedzeniu Senatu na 
wstępie przyjęto uchwałę, na zasadzie której 
pobory marszałków Sejmu i Senatu będą ró- 
wne i równające się 4-krotnym poborom posel- 
skim (4 miliony marek). Następnie Senat przy- 
jął ustawę o trybunale stanu, uchwalając na- 
stępujące poprawki odrzucone przez Sejm: 1) 
prezes naczelny Izby kontrolnej państwa nie 
może odpowiadać przed Trybunałem Stanu, 2) 


Marszałek Sejmu, ó ile zastępuje Prezydenta 
Rzeczypospolitej, musi podlegać takiej samej 
odpowiedzialności, 3) cenzus wieku członków. 
trybunału wynosi lat 40, 4) przynajmniej poło- 
wa członków trybunału musi posiadać zawsze 
wykształcenie prawnicze. Następnym punktem 
porządku dziennego obrad była ustawa o obro- 
cie walutowym, która przekazuje prawo kupo- 
wania i sprzedawania walut instytucjom upo- 
ważnionych do tego przez Ministerjum skarbu. 


Rozbudowa lini) kolejowych ma Górnym Sląska. 


Katowice. (AW). 
Dla poprawy warunków dyrekcji katowic- 

i kiej Ministerstwo kolei żelaznych zarządziło 

wykonanie całego szeregu robót, 

a mianowicie: 1) budowa nowych połączeń ko- 
lejowych w colu obejścia terytorjum niemiec- 
kiego, koło Bytomia, 2) budowa linji Chorzów- 
Szarlej o dł. 12 km. w celu obejścia węzia ko- 
lejowego Gliwice, 3) połączenie stacji Makoszo- 
we ze stacją Mizerewo o dł. 6 km. dla obejścia 
stacji Katowice przy ruchu z południa na pół- 
noe, 4) połączenie stacji Wielkie—Ha;duki ze 
stacją Kochłowice o dł. 2,6 km. dla skierowa- 
nia ruchu z południowej części Sląska na teren 
Małopolski, 5) połączenie stacji Warszowice 


i Pawłowice ze stacji Chybia, 6) kolej Dziedzi. | giego 


ce— in o dł. 16 km. i łącznie z tem 
rozbudowa stacji Chybi, jako dużej stacji prze- 
tokowej, połączenie największej fabryki nawo- 
zów sztucznych „Ceres“ ze stacją Bluszczowo 
o dł 12 km. 
budowa stacji granicznych i węzłowych 

na. Górnym Śląsku 2 mianowicie: Chebdzie, Lu- 
bliniec, Sumin, Wodzisław, Charłottengrube, 
Rybnik, Ligota, Łaziska, Friedrichsgrube, San- 


dam, Mysłowice; T) uskutecznienie 
robót w sąsiednich dyrekcjach 

kolejowych związamych z Górnym Śląskiem. a) 
w dyrekcji warszawskiej rozbudowę stacji So- 
snowiec, Częstochowa, rozbudowę wiaduktu 
częstochowskiego na linji Herby—Kielce, roz- 
budowę stacji Piekło z połączeniem ze stacją 
Amdaluzją na Górnym Sląsku. Rozszerzenie 
stacji Dąbrowa ł Będzien, oraz ukończenia bu- 
dowy wiaduktu celem połączenią Piekło— 
Strzemieszyce, b) 

. w dyrekcji krakowskiej 
zwiększenie przelotności odcinka Kraków 
Szczakowa——Mysłowice, przez budowę mijanek; 
rozbudowę stacji Dziedzice, oraz budowę dru- 
toru na linji Szczakowa— Granica, e) 
W dyrekcji radomskiej rozbudowę stacji Strze- 
mieszyce. Oprócz tego Ministerstwo Kolei że- 
laznych zamierza przystąpić w roku 1923 do 
budowy l 
domów mieszkalmych ł pomieszczeń biurowych, 
tj. budowę dużego 5-cio piętrowego domu wt 
Katowicach i domu mieszkalnego w Nowym 
Bytomiu, 


; Numerus clausus 


Komisja oświatowa zwróciła się do 
Na wcezorajszem posiedzeniu komisji oświa- 
towej pod przew. pos. Sołtyka rozpatrywano 
wniosek Związku lud.-narod. w sprawie ogra- 
niczenia w wyższych zakiadach naukowych 
liczby przyjmowanych żydów. Referował poseł 
Konopczy ński. Wniosek ks. Lutosławskiego 
w tej sprawie na propozycje pos. Kiernika od- 
teżono do nastepnego posiedzenia. Pos. Kiernik 
| zgłosił wniosek następującej treści: 
Komisja postanawia zwrócić się do Minister- 
stwa oświaty o przedstawienie komisji do dnia 
20. marca roku bieżącego opinji rad wydzia- 


Jniwersytetów o nadesłanie opłnjł. 

łowych szkół akademickich, w sprawie wnio- 
sków o zmianę art. 86. ustawy o szkołach, aka- 
demiekich, z tem, że po upływie powyższego 
terminu komisja przystąpi do merytorycznego 


Ea = wnioska, biorąc pod uwagę nade- 


ane opinie. 

Wniosek posła Kierunłka przyjęto. Przyjęto 
również wniosók posła Thona, aby zwrócić się 
do Ministerjum oświaty z prośbą o przedstawie- 
nie danych statystycznych co do liczby stu- 
dentów żydów, którym przyjęcia na uniwer- 


sytecie odmówiona, 
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g s rych jedna przejmuje pod pieczęcią i plombą, Pozestaje do przejęcia od Pol. Kraj. Kasy 
Tai; dzie rodzą Si | Komisji i z Poż. w Warszawie kruszeów szlachetnych war- 
d l; złoto i srebro w monetach i sztabach, tości około 20 miljonów marek złotych, w tem 


pieniącize, 
Giówny urząd prabBierczy. 


Próby złota. — Projekty nowej waluty meta- 
owej. Przetapianie złota państwowego. 
Warszawa w marcu. 

(t.) W gmachu, przy ul. Złotej, mieści się 
Państwowy Urząd Probierezy. Codziennie, od 
wczesnego ranku, cisną się stam tłumy ludzi, 
niosąc eałe kilogramy złota i srebra. Lecz 
nie w tym celu. aby je oddać na skarb pań- 
stwa! ludzie ci, to tylko liczni jubilerzy i złot- 
nicy, którzy przynoszą złoto i srebro do oce- 
chowania. — Urząd dzieli się na kilka oddzia- 
łów, Dział L to właściwa probiernia, gdzie do- 
konywują się czynności, związane z ustala- 
niem zawartości czystego złota íi srebra w na- 
desłanych przedmiotach. Określanie próby od- 
bywa się zapomocą t, sw. igieł probierczych, 
lub w wypadkach trudniejszych drogą analizy 
chemicznej. Stempel z główką kobiecą oznacza 
próbę srebra, główką zaś rycerza — złota. 

Analiz dokonywa urząd przeszło 200 dzien- 
nie, gdy w czasach przedwojennych dokony- 
wano ich 30 do 50. 

Czynności działu drugiego — medaljerni 
rozbite zostały na dwie różne poniekąd grupy. 
Urząd bowiem sum dokonywa stemple pro- 
« biercze zarówno na swoje potrzeby, jak i urzę- 
dów filjalnych, czynnych obecnie w liczbie 
trzech w miastach: Krakowie, Lwowie i Wil- 
nie. - ' 

Niezależnie od fabrykacji stempli, Główny 
Urząd Prąbierczy wyznaczony jest do wykony- 
wania pfac związanych z uruchomieniem men- 
nicy państwowej i w tym celu posiada niezbę- 
Une najnowsze maszyny i urządzenia dla wy- 


konywania stane do bicia newej waluty meta- | 


lovrej. 

W dziale tym przechowują się wykonane 
już riektóre gotowe modele monet (rozmiar 
około 50 kop. rosyjskich, oraz projekty tych- 
że w rzeźbie i rysurxu, 

Prace te, zostały wykonane na skutek 
konkursu departamentu sztuki i kultury. — 
Wśród wykonawców projektu nie brak arty- 
stów o głośnych nazwiskach. Ogólny poziom 
prac, nie wychodzi jednak poza ramy popraw- 
nej banalności. 

Zdaje się, że z pośród nadesłanych proje- 
któw w liczbie 15, ma szanse zwycięstwa mo- 
del, związany z rocznicą Kopernikowską, wy- 
konany nader artystycznie, 

W piwnicach gmachu mieści się dział IM, 
którego czynności polegają na przetapianiu 
zapasów państwowego złota. To już prawdzi- 
wa fabryka, ulokowana w ciemności piwnic. 
Z czeluści pieców buchają kłęby iskier; tempe- 
ratura bardzo wysoka. 

Każda z brył złota po przetopieniu oznaczo- 
na jest odpowiednim numerem, z podaniem 
jej próby i wagi. 

Na specjalne wyróżnienie zasługuje insty- 
tucja samodzielna, pozostająca jednak pod 
opieką urzędu: instytucja emisji i sprzedaży 
znaczków na skarb narodowy. 

Fundusze płynące z tych źródeł są tak 
znaczne iż w styczniu r. b. zdołano za nie za- 
kupić około 20 kg. złota, którego wartość we- 
dhig cen obecnych dochodzł do czterystu 
miljorów marek. 

Urząd zamierza również stworzenie pierw- 
szego w kraju Muzeum złotniczego, w którym 

zostanie | y prze- 


uwidoczniony 
ad sztuki złotniczej w Polsce. ` s 

Z tych to powodów, działalność Urzędu 

zasługuje na błiższe poznania. 


Jak się obecnie przedstawia 
„Skarb Narodowy”, 


Ustawa z dnia 15 listopada 1921 r. o Skar- 
bie Narod. powierzyła opiekę i kierownictwo 
nad nim Romisji specjalnej, która przejmuje 
obecnie kruszce szlachetne, będące dotąd w 
posiadaniu różnych instytucji państwowych 
i gromadzi w specjalnie 4 

na ten celu zbudowanym skarbcu 
P. K. K. P. Komisja Skarbu Narod, rozpoczęła 
swoje prace od dnia 1 października roku ze- 
szłego i zorganieowała trzy delegacje, z któ- 


, 


dwie zaś odbierają dary, złożone w różnym |złota czystego. w kruszcu wagi 2235 kg., mo- 
czasie i w różnych przedmiotach na Skarb Na- net i sztab srebrnych, przedsiawiających wagę 
rodowy, aby je po sprawdzeniu przekazać u- |czystego kruszcu 150.657 kg. Bilonu srebruego 
|rzędowi probierczemu do przetopienia na szta- | według wagi czystego kruszcu 3840 kg. Nadto 
| by, a i s pozostaje do przejęcia 29 1/2 skrzyń z datami 
drogie kamienie sprzedać w kruszcach szlachetnych, 

złoto rosyjskie, 

składającym się z 
gacji ze względu na dokładność robót przy | kosztowności złożonych w 
stałem codziennem zairudnieniu 15 osób, pra- |Skarbcu P. K. K. P., a przechodzących w dniu 
cujących kolegjalnie, josunęły się znacznie na-|31 marca b. r. na własność Rzeczypospolitej 
przód, będą wymagały jednakże kilku miesię- |w razie niewykupienia zastawu. Złoto ma się 
cy do ukończenia odbioru 1 uporządkowania | równać 

tego, co dotychczas było nagromadzone i co 
stale drogą dobrowolnych ofiar i zakupów na- 


pływa. ` 

STAN PRAC KOMISJI 
Skarbu Narod. przedstawia się cyfrowo po 
dzień 15 lutego w sposób następujący: Spraw- 
dzono i przejęto od Poł, Kraj. Kasy Poż. 1261 
woreczków, zawierających różne złote monety 
oraz 


43,200.000 w markach złoiyci:. 
Ponadte pozostają do przejęcia kruszce sziz- 
chetne, znajdujące się w odziałach P. K, K. P. 
na prowincjach oraz w instytucjach rządo- 
wych. Komisja zajęta jest obecnie gromatze- 
niem znajdujących się w różnych miejscach 
kraju kruszców do jednego skarbca P., K. K. 
P. w Warszawie. : 

Z powyższych danych okazuje się, że.Skarh 
Narod. będący” już dzisiaj w skarbcu P. K. K. 
P. i systematycznie przejmowany przez Komi- 
sję, można ocenić na sumę 

przeszło 100 miljonów marek złotych, 
co będrie poważną podstawą dla ufundowania 


złoto w 115 sztabach, 
przedstawiających wagę czystego kruszcu 
12300 kg. i 564 gramów. Od Pol, Kraj. Kasy 
Poż. 10.559 woreczków z monetami i drobnemi 
sztabkami srebrnemi, oraz | pow 
111 sztab srebrnych, Banku emisyjnego. , 
stanowiących wagę czystego kruszcu 67.783 Na zakończenie należy zaznączyć, że Komi- 
kg. Sprawdzono i przejęto z ofiar prywatnych |sja Skarbu Narod. oprócz odbioru nagromadzo 
na skarb narodowy 41 1/2 skrzyń: a) złota |nych kruszców i ofiar obmyśla i 
czystego w kruszcu 61 kg. 257 gr. b) srebra . sposoby dalszego pomnbżenia _ 
czystego w kruszcu 726 kg. c) Skarbu Narodowego, czy to drogą zbierania 
drogich kamieni 6.788 1/2 grama, _ .|dalszych'ofiar, czy drogą sprzedaży specjal- 
w tem 332 brylantów, 40.66 karatów, rautów | nych znaczków, jak również kieruje dokony= 
49.46 karatów, korali 2.820 gramów i kamieni | wującym się nieustannie, zarówno z funduszów 
różnych 3983 1/2 grama. państwowych, jak i z innych Źródeł, skupem 
Przejąte dotychczaa złoto i srebro stanowi | złota. 
sum O wszystkich swoich czynnościach, w mis- 
|rę postępu prac, będzie Komisja informowała. 


Dziś może upaść abinet y 


a 


ę ; 
płzeszło 40 miljonów marek złotych. 


en. Sikorskiego. 


wizn, o karach za niepłacenie podatków i Ko- 
sztąch egzekucyjnych, albowiem te projekty 
zawierają tylko zastosowanie dotychczaso: 
wych ustaw do zmienionych warunków, dzi- 
siejszych i spadku marki. 

Natomiast postanowił Zw. Luad.-Nar. održa- 
cić projekt ustawy w sprawie regulowania 
przez Rząd podatków od spożycia, wzgl. pro- 
dukcji, ponieważ takiego apełnomocnienia mo: 
żną udzielić tylko rządowi, do którego ma się 
polityczne zaufanie, i o którym ma się przeko- 
nanie, że użyje pełnomocnictwa tak umieją” 
tnie, by nie wyszło ono na szkodę naszego ży- 
cia gospodarczego i naszych stosunków finat- 
sowych, 

Zw. Lud.-Nar. uehwalił zająć takie stano: 
wisko, mimo, że zasadniczo, rzeczowo do pro- 
jektu ustawy o podatkach konsumcyjnych od- 
nosi się przychylnie. Wiadomość o tem stano- 
wisku Zw. Lud.-Nar. wytworzyła dla Rządu 

trudną sytuację. 
Wskutek tego, że PPS. (z innych oczywiście 
pobudek) chciała również głosować firzeciw 


Warszawa. 

Najważni""-_, zagadnieniem, które inte- 
resuje olowus i «a parlamentarne jest 

sprawa j.irzejszego głosowania 
w Sejmie nad projektem mądowym ustawy 
o podatkach konsuttcyjnych, 

Projekt ten został wczoraj zdjęty z porząd- 
ku dziennego przez marsz. Rataja dlatego, po- 
nieważ dowiedział się on w trakcie posiedze- 
nia, że klub Zw. Lud.-Nar, ma wystąpić prze- 
ciwko tej ustawie, jak również PPS. i Chrz. 
Dem, Aby więc 

umiknąć kompromitacji Rządu 
i ewentualnie przypadkowego obalenia go, 
Marszałek usunął tę sprawę z porągylku dzien- 
nego. 

Pod względem politycznym klub poselski 
Zw. Lud. Nar. uchwalił zająć następujące sta- 
nowisko w stosinku do projektu rządowego: 

Postanowił traktować inaczej przedłożenia 

bezwzględnie dla Państwa konieczne 
niezależnie od tego, jaki rząd jest u steru, ina- 
czej zaś projekty, które danemu rządowi przy- 
znają kredyty, pewne specjalne upełnomocnie- | projektowi, Rząd był zmuszony wycota? pro- 
nia, a więc tem $ąmem wyrażają rządowi jekt za pośrednictwem p. Marszałka z dzisiej- 
polityczne zaufanie. szych obrad, pod pozorem, że „życzy sobie te- 

W pierwszym wypadku klub Zw. Lud.-Nar. |go kilka klubów“, ale ` 
może i musi głosować za ustawami, w drugim sprawa wróci na porządek dzienny 
zaś musi je . | jutro, t. j. w sobotę, a tymczasem Rząd pra 

konsekwentnie odrzucać cuje nad pozyskaniem socjalistów i upewnic- 
jako obóz opozycyjny. f 5 'niem się w stosunku do klubów ońhcorarodo 

Z tej to przyczyny Zw. Litd.-Nar. wościowych. 

popari wczoraj ustawy Niezadługo dowiemy się, 
o stempiach, oraz podatku od spadku i daro- czem Państwp za to zapłaci, 


Międzynarodowy zjazd masonów w Warszawie. 


E Warszawa. 

W lipcu b. r. »« odbędzie się w Warszawie Z ramienia tego stowarzyszenia jeździł nie- 
międzynarodowy zjazd masonerji. Jest to wy- dawno do Brukseli niejaki p. Jabłoński i poro- 
nikiem zabiegów zumiał się z rezydującą tam Radą międzyna- 

Stowarzyszenia Wolnomyślicieli, rodową organizaeji wolnomyślicieli w sprawie 
istniejącego od dwóch lat w Warszawie, a któ- urządzenia zjazdu. . 
rego jednym z założycieli jest niefortunny Przedmiotem obrad zjazdu mają być nastę _ 
kandydat na prezydenta Rzpltej, pujące zagadnienia: 1) Szkoła i religfa. 95 Sn 
prof. Bauduin de Courtenay. mienie } państwo. 
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z naszego minis 
Gdy setki inwalidów, wdów i emer 


gowana zarabia rocznie na sprzedaży tytoniu ponad 250 miljionów! — 


Jakie to szczęście. być teściową dy 


„GONIEC KRAKOWSKI* 


terstwa skarbu. 
ytów giną z głodu —- jedna prote- 


Czas najwyższy skończyć z takiemi nadużyciami. 


Posłowie sejmowi Związku Ludowc-Nare- | 
dowego: 

. Zagajewski, Stanisław Kozicki, Dobija, Ta- 

baczyński, Sobolak, Zwierzyński, Dr. Rab, 
Sztarmowski, Rymark, Kozłowski, Sołtysiak, 
Matłosz, Kornecki, Zamorski, Kadłubowski, 
Sołtyk, Wierczak, Petrycki, Socha, Jachy- 
miak, Wojciechowski, Lipski wnieśli do pre- 
zydenta ministrów p. Sikorskiego następującą 
interpelacje w sprawie  niepotrzemie skarb 
państwa obciążającego i rujnującego oddawa- 
wania koncesji i hurtowni. 

Sprawa powyższa jest tak ważna a obehio- 
dzi żywo tak liczne rzesze inwalidów, wdów 
i sierót oraz emerytów, że podajemy ją w do- 
łownem brzmieniu: 

Na posiedzeniu 1. czerwca 1922 r. uchwalił 
Sejm Ustawodawczy w związku z uchwaloną 
ustawą o monopolu tytoniowym rezolucję, 
wzywającą rząd 
aby kocesję na sprzedaż wyrobów  tytonio- 
wych (kurtownie, składy tytoniowe, dystrybu- 
cje, trafiki) nadawał w pierwszym rzędzie in- 
walidom wojskowym, wdowom ił sierotom 
po nwalidach, dalej współdzielniom, na- 
stępnie wdowom i sierotom po Źołnierzach 
1 oficerach, a wreszcie wdowom i sierotom po 
arzędnikach państwowych i samorządowych. 

Rezolucję powyższą przesłało Ministerstwo 

ba, względnie Dyrekcja Monopolu Tyto- 
; wszystkim urzędom pismem x dnia 
% czerwca 1922 r. do wiadomości i ścisłego 
przestrzegania, a 

Tymczasem wbrew wyraźaym posfanowie- 
alom rezolucji sejmowej i bez zaciągnięcia 
opinji Izby skarbowej we Lwowie, względnie 
Dyrekcji Okręgowej w Stanisławowie, co się 
zawsze praktykuje, jak niemniej bez ewentual- 
nego rozpisania pnblicznego konkursu — od- 
dało Ministerstwo Skarbu reskryptem z dnia 
17. czerwca 1922 r. L. 9023/IV/1922, burto- 
wnię, połączoną z trafiką tytoniową w Stani- 
sławowie p. Helenie Festenhurg, wdowie po b. | 
dyrektorze austrjackich kolei państw., teścio- | 
wej jednego: z dygnitarzy Min. Skarbu, (ówcze- 
snego kierownika Ministerstwa Skarbu, a obe- 
anego dyrektora departamentu budżetowego 
Mini. Skarbu, p. Dr. Kazimierza Zaczka). _ 

"W Stanisławowie istniał jeszcze z czasów 
sustrjackich i do tej pory istnieje osobny 
Urząd Państwowy t. zw. „Magazyn Tytonio- 
nłowy*, składający się obecnie z kierownika, 
trzech urzędników i stużby pomocniczej, który 
zaopatrywał w: monopolowe wyroby tytoniowe 
całą wschodnią połać Małopolski, Obowiąz- 
kiem personelu, zajętego w Magazynie było 
obsługiwanie samego magazynu (odbieranie, 
sortowanie, przechowywanie, nadchodzącego 
materjału tytoniowego), a ponadto wydzielanie 
tytoniu licznym hurtownikom z okolicznych 
miasteczek i trafikantom w mieście Stanisła- 
wowie: Czynność tę spełniali urzędnicy maga- 
źynu bez zbytniego przeciążenia z powodu nie- 
wielkiej dotacji tytoniu dla Stanisławowa. Fr | 
Proceder taki bezpośredniego wydawania ty- 
toniu hurtownikom w okolicy i detailistom w 
Stanisławowie zaoszczędzał Skarkowi Państwa 
niepotrzebny wydatek w postaci znacznego 
rabatu, jaki pobierałaby wielka hurtownia w 
Staniciawowie. Obecnie po powierzeniu hurto- 

| 
| 


xni p. H. Festenburg, a tem samem agend Ma- 
Sażynu Tytoniowego niema on zupełnej racji 
brin, a urzędnicy i służba pomocnicza, nie 


siaey zajecia niepotrzebnie biorą pensje. 
“yo rodzaju postępowanie, naraża Skarb 
Państwa na podwójne wydatki, 
|. niepotrzebne utrzymywanie personelu ma- 
.ozynu tytoniowego i jeszcze mniej potrzebne 
a nawet wprost karygodne opłacanie hurtow- 
niezki. 
A opłata ta w postaci rabatu to naprawdę 
me bagatela, - 
I tak w miesiącu styczniu pobrała np. dat 
townia p. H. Festenburg wyrobów tytoniowye 
ak S5 LEE. S90 Mkea od kżórai to ARE SD 


<“ Ga 


Państwa wyplacił p, Festenburg 22.647.740 M. 
tytułem procentu i od kurtowiiej i drobnej 
sprzedaży. Jeśli zaś odliczymy od ostatniej 
sumy wydatki, jakie miała hurtowniczka. (w 
tem zwrot zysku i procentu od kapitału obro- 
towego) w sumie 6,r14.194 Mkp., to w każdym 
razie pozostanie 

czysty zysk za jeden tylko miesiąc w wyso- 

kości 15,901.546 M.!!! 

Rocznie więe, nie licząc progresji, o zwię- 
kszeniu cen za tytoń, i większej ewentualnie 
dotacji wypłaca rząd p. Festenburg, tytułem 
rabatu 278,000.000 zfkp, a czysty zysk 
hurtowniczki wyniesie wzwyż 191.000.000 Mk. 
Taką więc kolosalną sumę wypłaca Rząd je- 
dnej tylko osobie, która ma szczęście być 
teściową dygnitarza Min. Skarbu (p. dr. Zaczka, 
podczas gdy setki inwalidów, wdów ł sierót 
po nich i po polegtych nadarmo kołacze o 
udzielenie koncesji ña sprzedaż wyrobów 

y tytoniowych. 

Charakterystycznem jest w tej sprawie, Że 
gdy związek inwalidów w Stanisławowie, nie 
gdy związek inwalidów w: Stanisławowie wrę- 
czył memorjał w tej sprawie 


byłemu p. Naczelnikowi Państwa, podczas je- 


a r 


Koblencja. (AW). 
Koalicyjna komisja 


gnitarza| 


rew za krew. 
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go przejazdu przez Stanisławów do Rumunji. 

to w rezuitacie otrzymał w parę miesięcy(!- 

odpowiedź z Miu. Skarbu, że „Ministerstwo: 

Skarbu zarządzi zbadanie, kto ponosi winę w 
tej nieprawidłowości. 

l od tej pory żadnych innych wyjaśnień 
nie otrzymała opinja publiczna Stanisławowa, 
którą ua dobitek w tej przykrej aferze prowo- 
kuje jeszcze osoba kierującego hurtownią dru- 
giego zięcia p. Festenburg, p. Steinbócka, b. 
rotmistrza żandarjneri austrjackiej(!), Pan ten 
bowiem za czasów austrjackich, jako szef po- 
litycznej służby wywiadowczej i żandarmerji 
w Btanigławowie dał się znaki ludności 
przez aresztowania i internofvania politycznie 
wobec Austrji podejrzanych. P. Steinbock rze. ` 
komo nie jest obywatelem polskim ł pobierać 
ma emeryturę od rządu czecho-słowackiego. 

W Tyśmienicy natomiast otrzymała bur- 
townię tytoniową p. Majewska, wdowa po dy- 
rektorze b. auste. dyrekcji skarbu ł bezwłocze 
nie poddzierżawiła ją kupcowi, 

Ponieważ obydwie sprawy, 4 szczególnia 
pierwsza, są wyraźnem naruszeniem ustawy, 
narażającem Skarb Państwa ua” niepotrzebny, 
znaczny wydatek i wywołują nadzwyczaj szko- 
dljwe dla Państwa oburzenie opinji publicznej, 
zapytują interpelanci Rząd: czy | 5: 

1) są mu znane podniesione fakta; “` 

2) co Rząd zamierza uczynić, aby ustawa 
o monopolu tytoniowym, względnie. rezolucja. 
sejmowa, z dnia 1. czerwca 1922 r. była przę- 
strzegana, a Skarb państwa ochroniony oł 
szkody materjalnej,. a winni pociągnięci do 
odpowiedzialność. © w o ¿7 


mi nieszczęśliwych wypadków kolejowych. ` 


nadreńska wydała | Drugie rozporządzenie przewiduje karę więzie- - 


wezoraj dwa nowe rozporządzenia, tyczące się |nia. minimum 10-ciu lat, na wypadek nieszczę-. - 


strajkujących urzędników kolejowych. Jedno |śliwych wypadków 


kolejewych, jednakże 


z nich grozi karą Śmierci strajkującym urzę- |mniejszej wagi. Wyroki Śmierci mogą byćwe- 


dnikom kolejowym, albo stawiającym bierny 
opór, którzy w ten sposób staną się sprawca- 


Mussolini o sytuacji zagranicznej. 


Rzym. (PAT). 
Na ostatniem posiedzeniu rady ministrów, 
Mussolini stwierdził, że sytuacja w Zagłębiu 
Ruhry jest bez zmiany. Następnie premjer o- 


dług uznania głównodowodzącego wykonano 


natychmiast. 


Wschodzie, przyczem zaznaczył, że Turcja põ: : 
winna przyjąć umiarkowane warunki sprzymie” 
rzonych, wreszcie pod adresem Polski i Litwy. 


świadczył, że Włochy nie odrzucą żadnej pró- | Mussolini wyraził życzenie, aby państwa tæ. 


by, zdolnej przywrócić w Szybkim tempie nor- 
malną sytuację w Europie środkowej, oraz pod 
kreśŚlił konieczność zawarcia pokoju na bliskim 


zrozumiały , konieczność przyjęcia uchwały kon- 
ferencji Ambasadorów, dotyczącej Kłajpedy, 
craz granicy polsko-litewskiej, = 


Plaftowe wymordowywanie komunistów w Rosji. 


b R Charków. (A. W.). 

Dnia 26. lutego w południe, zastrzelono 
w Charkowie w jego własnym gabinecie człon- 
ka rządu i komisarza ludowego dla spraw 
poczt i telegrałów na Ukrainie, Gogolowa, oraz 
jego zastępcę Blinowa. Sprawcy, zamąchu do- 
tąd nie ujawnieni. p i 

Zabójstwo to ma wszelkie cechy mordu po- 
litycznego, co jest „tem znamienniejsze, iż w 
ostatnim czasie mordowanie komunistów, 


staje się coraz częstsze. 
Z Mikołajowa również donoszą, jż w uejo» . 
nie Nowego Bugu zabito dwóch znanych kormu- 
nistów: Dozika Rudenkę, którzy wysłani zo- 
stali przez organizację mikołajewską na wieś 
dla propagandy komunistycznej. Również x 
innych stron, między innemi z Tyflisu nadcho+ 
dzą wiadomości o licznych zabójstwach komu- 
nistów, i 


. Preletariat ukraiński 


znów został oszukany przez swoich przywódców. 


Tak mówi bolszewicki korespondent „Izwiezstji**. — Mówi jednak jeszcze 
więcej ciekawych rzeczy. 


Moskwa. (A. W). 

Lwowski korespondent  „Azwestjiś ostro 
występuje przeciwko kierownikom ruchu ukra- 
ińskiego w Galicji Wschodniej. Ukraińska bur- 
żuazja nigdy nie grzeszyła jasnością swojej 
linji politycznej — pisze korespondent — w 
2R wojny zaś liczebnie słabsza, okazała 
się niewolniczo wierną w. stosunku do dy- 
nastji austrjackiej., Okres t. zw. samodzielno- 


ści wykazał jedynie karjerowiczostwo i chęć iski, kończy korespondent, znów został 


zysków materjalnych ze strony kierowników 


-— | 


w walkach orężem i na papierze, hasłem kie- 
rowników ruchu ukraińskiego stał się opor- 
tunizm na tle oczekiwania, że dobra Ententa.. 
rozkaże, a zacna Polska wprowadzi na tron. 
ukraiński Petruszewycza, Wasyla Wyszywa- - 
nego, lub. może nawet Skoropadzkiego. Uleraiń- 
cy przekonali się jednak, że Polska idzie po.. 
drodze polityki realnej i zachowuje się w Ga-. 
licji jak uznany gospodarz, Proletarjat ukraiń» 
DSZU- 
kany, przez swych prowodyrów, p 


o 
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Najważniejsze wypadki z całej Polski. 


30-iu bandytów i baserów przed 
sądem. 
cego tygodnia sąd okręgowy 
o! rozpatrywał sprawę szajki bandy- 
. ulokiadów i paserów. mężczyzn i ko- 
w liez ie 20 chrześcijan i 10 żydów. 
tskarżoni oni byli o dokonywanie prze- 
<zępmiw powyższych w okolicach Warszawy 
i Plocka, 4 
Jako ohrońey wystąpiło 12 adwokatów, a 
w:ród nich jedna kobieta. 
Przesiuchano przeszlo 50 świadków. 
Sąd wydal wyrok uniewinniający 24 oskar- 
żonych. wobec braku dostatecznych dowodów 
winy. fkazał zaś Józefa Mroczkowskiego na 
12 lat ciękiego więzienia. Stanisława Króliko- 
wskieso na 8 lat, Cecylje Królikowska na 4 
lata, Motla Pisankę na 3 lato, Raszkę Borsz- 
kowslią na 3 lata i Chaje Szyfersztokową na 
8 miesięcy ciężkiego wiezienin. j 
Rokowania o place górników 
wznowione. LANT 5. 
Zerwanie rokowań pomiędzy związkiem jamo ia podlega 
PS BZ masie AE 40) Właściwych metod leczenia — jak dotąd, 
tanis EA HE «__ |nmie zdołano ustalić i tymczasowe stosowane Są 
czem pisaliśmy wczoraj — stało się powodem j ATi fakevi 3 
masowych demonstraci robotniczych w Za-| ogólne środki dezyniekcyjne. 
głebia. Tajne „Stowarzyszenie Tysiąca. 
Wczoraj rokowania zostaly wznowione. 
Łodzi działą jalkieś tajemnicze stowarzyszenie, 
paz rządowy dla rzomiost: mające na celu terrorem zmusić sprzedawców 
W ciągu 2 lat ostatnich rząd udzielił Kre- |do obniżenia cen na artykuły pierwszej po- 
Uytu 1830 drobnym rzemieśnikom na ogólną | trzeby, 
sumę 652 miljonów marek. W grudniu r. z. Kilka rzeźniczych zakładów otrzymało listy 
ki 1. cja =: cze» 6 ak następującej treści, podpisane przez „towa - 
ewną kwote przeznaczył rząd na zakładanie | rzyszenie Tysiąca“: 
drobnych warsztatów celem umożliwienia nie| ` „Tajne Le Tysiąca zorgani- 
posiadającym narzędzi rzemieślnikom posiada- | zowane zostało w celu wydania hezwzględ- 


DENA [jn organitacja niemiecki 
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ne, wysunięte przez m. r.7erta, Nastepnie zjazd 
uchwalił uznać potrzebe Źwiszku Związków i 
wyłonić komisję ozganizacyiną, iztóraby opra- 
cowała w przeciąga 3 miesięcy statui i zwoiala. 
nowy zjazd. Miejscem nowego zjazdu ma być 
Warszawa, 

Nowa apldemia w Warszawie. 
i Grzybek strzygący. 
| W ostatnich czasach zaobserwowano w 
Warsząwie nową chorobe skórną, ujawniajsca 
się niezwykle dotkliwem swędzeniem ciała. 0 
wiele przykrzejszem, niź ma to miejsce przy 
świerzbie, 


W 5 
A PUD 


bi 


Jest to, zdaniem lekarzy pasorzyt skórny, 
wywołujący objawy zapalne na ciele, a w wie 
lu wypadkach opryszczenią, 


skórnych, dr. Kozerski, pasorzyta tego określił 
mianem grzybka strzygącego. 
Przypuszezalnie rozsadnikiemt złośliwego 
grzybka są banknoty pieniędno mniejszej war 
tości. R 
ladno% w 


Funduszami tymi dysponuje tow. rzemieśl- | 
po 


Współdzielnie robotnicza żądają 


Ste. 5. 
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isej wałki keznstydnemu i rzeczywiście wro: 


| siemn klasie rovsiniczej oraz Polsce wyzysko- 
iwi Ponieważ Gojrowadziliście klasę robotni- 
| Czą do nędzy, a Polskę do ruiny finansowej, 
iwiec wyczerpana sie cierpliwość klasy praeu 
jącej, która nie żałowała krwi i ofiar odpędze- 
nia wroga aewnętrznegó: nie pożałuje ons 
dzisiaj swojej krwi dla tepienia was. pady, i 
| najwięksi wrogowie kłasv pracującej oraz 
Polski, Dajewy wam więc ostateczny termin 
tygodnia w ciagu którego musicie obniżyć ce 
my 0 25 procent, Lezwzyiędnie wyłożyć wszy- 
sikie towary z piwnie na lady do sprzedania, 
Od dnia azisiejszewo bedziemy was obiczwowsć 
i nie obroni was nawet policja, bo my jesteśniy 
z4 mocno do tego przygotowani”, 
|" Miljardowa cożyczka śląsko-cieu 
szyńskieu spółek spożywczych. 
Jak wiadomo uchwalił Sejm śląski kredyt 
w wysokości 1 i pół miljarda dla spółek spo- 


Jeden z najwybitniejszych lekarzy chorób | żywezych na zakupno towarów. Z tego kredy- 


tu przyznano spółce rolniczo-handlowej „„Zie- 
mią* w Cieszynie 300 m:lonów, „Konsum Ra 
botniezy* w Cieszynie otrzyma 90 miljozów, 
„Robotnicza Spólka spożyweza“ w Bielsku 50 
zailjonów. Kwoty te mają być przez urząd skar 
howy bezzwłocznie wypłacone. : 


wWaika Magistratu z kinami 
Lokale będą zarekwirowane na szkoły. 
e Rap 4% 3 Warszawa. 
| Na dzisiojszem posiedzenia Rady miejskiej 
| wiceprezydent miasta Iski ońwisdezył w spra 


| 
j 
| 


Śladem Lublina i Warszawy również i w|wie zatargu władz miejskich z młaścicielami 


kinematografów, że miasto nie posiada dosta- 
tecznych powodów rzekomej ruiny finansowej 
kinematografów i nie widzi racj. obniżania po 
datku. Straty magistratu wynoszą z tego straj- 
ku do chwili obecnej przeła 177 miijonów M. 
O ile kina nie zostaną uruchemione, inagistrat 
postara się o zarekwirowanie ich lokali na cale 
szkolne, a. do niektórych kin wyszly już na- 
kazy rekwizycyjne, 


ih zdomoraizowadia Pols 


$ mlijardów mk. kredytu. Wagonowe kradzieże węgia w Pucku, — Nadużycia w wojsku, — Aresztowanych chronią 
Związek robotniczych stow. spożywczych jakieś aniośy opiekuńcze, z Sensacyjae odkryciu dotyczące isioóly nzusżyć. =- STESTI 
w memorjale, złożonym komisarzowi nadzwy-! wadia, 


azajnemu do walki z drożyzną domaga si 
przyznania mu 5 miljardów marek kredytu H 
gakup artykułów pierwszej potrzeby, 

Zdaniem władz związku kwota ta pozwoli 
in uniezależnić się od hurtowników, pobiera- 
jących bardzo znaczne kwoty za pośrednictwo. 
150 miljardów na walkę z drożyzną 

W tygodniu bieżącym ina być złeżony 
sejmowi budżet komisarjatu nadzwyczajnego 
walki z drożyzną. 

Przewiduje on kredyty dla miast w sto- 
sunku 30.000 mk. na 1 mieszkanie — w sumie 
ogólnej około 150 miljardów marek, 

Sema ta projektu komisarza nad- 
awyczajnego — podzłzlona byłaby między 
miasta i wielkie kooperatywy celem walki z 
TOW sferach 

N serach rządowych projekt ten zosiał 
przyjęty, przychylnie, 


Podwyżka cen nafty. 


Państwowe zakłady naftowe poinformowa- 
fy oddział walki z liehwa warszawskiego ko- 
imisarjatu rządu, iż poczynając od 27 lutego 
cena nafty podwyższona zostanie o 230 Mkp., 
na kiiogramie. W ten sposób kig. nafiy kosz- 
tować będzie 2290 Mk., czyli litr 1880 Mkp. 
MY sklepach państwowych zakładów nafto- 
sych nafta sprzedawana jost o 50 m. taniej 
Ba litrze, czyli po 1830 Mb, 


: Zjazd inteligencji pracującej. 

Odbył się w Sosnowcu zjazd delegatów 
poszczogólnych związków zawodowych inteli 
gencji pracującej. Zjazd zorganizowany został 
przez. Polski związek zawodowy pracowników 
przemysłowych i handlowych, Sprawe swen- 
Gualnego Związku Związków reforował sekre- 
tarz jen. zagłekskiego Związku, p. Evert. — 
Z zaproszonych 30 związków  reprezentowi- 
nych było 11, Zjazd powitał p. Grabiański, 
wrzewoiniczył zjazdowi p. J. Drzewietki, — 
Fad aziobował sMKOWICIK zasady federącyj- 


przypadkowo olbrzymie kradzieże węgla. 

W ślad zaś zatem wykryto tajemniczą Or- 
ganizację niemiecką o podkładzie politycz- 
aym, 


| kobiecej. 

Kilka dni temu był oficerem inspekeyjnym 
garnizonu w Pucku chorąży Grabowski. 
W czasie służby zgłosiła się doń przystojna 
niewiasta z prośbą, o dopuszczenie jej do odria- 
dującego w aresztach wojskowych karę, ka- 
prala. leżało to w prawach oficera inspekeyj- 
nego więc prosbę załatwił, Ale dziewezyna 
wpadła chorążemu w oko i w czasie jaj pobytu 
u narzeczonego wymyślił plan pewien. Oto 
gdy wyszła i skierowała się w 
dworea — Grabowski opuścił służbę, poszedł 
za nią i pod pretekstem, że narzeczony pragnie 
się jeszcze z nią zobaczyć, wprowadził z po- 
wrotem do koszar, gdzie począł jej prawić na- 
macalnie słodkie dnsery... Urocza. panienka na- 
robiła krzyku i znaleźli się świadkowie. 

Chorąży Grabowski, aby nieprzyjemną tę 
BE zatuszować, chciał narzeczonej kapra- 
H 
| 
i 


—— 


strong 


la wręczyć nieco wysókowartościowych walut, 
jak dolary i t. d. 1 to go zdradziło. Został are- 


t IPTA 
A wszystko mo stało się dzięki spódniczce OE: „araijąe skarb ja. 

; i A te 
| Wyszły przy tej spozokności na wierzch 21 
|dzieże innych ronierjdów wojskowych z ie 
| tniska, a dalej nadużycia w koszarach, 
I 


Ley. W areszcie na komendzie 
| wine ubranie, paszport I mąćte 


sztowany i odsiadywai na Komendzie Placu 


0d środy dn. 28 lutego v.r. 


Nader senzacyjny dramat życiowy w 5-ciu aktach, 


W giównych rolach iinii Janning i M. ŁaRReŁ. 


w Krakowie, ui. Geriredy h. 5. 


Na lotnisku morskiem w Pucku wykryto] w Pucku, poszem miał być pwzewiezicny dd 
į Grudziądza, 

i Skoro IGu się raz powim la NOSA : 
jiy się donosy i dochodzenia, (Ukazała kie 


uatyiit 
"iwa ua aty 


eniewisrzał ou wagonami 
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wieicmiijonowe. hie koiict j. Te 
1-4 
Ira: 


Ale chor. Grabowski nie zostat boz poma- 
pireu dostal ey- 
wakazówki, 
wedle których walili podobno a% do Berlina. 
Musiał widocznie posiadać żwiatireh i spryt- 
nych przyjaci, skoro mu uawet z pół oka 
warty i z za krat uciecze ulatwii i da Perlina 
drogo wskazaii. 

(W związku 2 kradziożami na lotnisku Rra- 
żą tu pogłoski. że Grabowski, chorąży Jotni: 
|ska, mar. Górski, jesarz kaucelnryjny. Polone- 
| tzky i inni mależeji do tajnej oroanizacji nie. 
mieckiej propaugacdy, wrogiej Polsce, kisra 
iiaia za cel szerzyć demoralizację w naroz- 
waitszych formach. pi p 

Ludność jest ogromnie zaniepokojona kre. 
cią tą robotą. Jest wielce pożadanem. aby po- 
lieja i żandarmeria jaz najenersiczniejwe 
przeprowadziła Gacnodzenia. 
w 
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Uiąie króla polskich latszonzy I przemytników. 
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Banda przemytników. — A było ich dwunastu, — Przywódcą ich był syn urzędnika krakow- 
skiego, ze studjami głmnazjalnemi. — Przemy cali ludzi i towary z Bolszewji. — Jak w ki- 
noteatrze, 


Warszawa w marcu. 

Wiudzę bozylsczeństwa dokonały areszto- 
wania olbrzymiej szajki przemytniczej, która 
irudniia się przemycaniem żywego towaru 
iudekiego z Bolszewii do Polski. Banda prze- 
mytaiczą byla świetnie zorganizowana, a skła- 
dala sie z 12 ludzi, 

Aresztowani więc zostali: Stefan Czarnecki, 
Moszek Rozenfeld i Józef Bragitewski, właści- 
ciele pokojów umeblowanych „Wygoda“ przy 
ul. Nalewki nr. 87., Mendel Liwszyc, Boruch 
Piweń, Juda Rochman, Mendcl Szapiro, Icek 
Winokur, Józef Potasznik, Kopel Stadten, Mon- 
del Rejbust i Herszi Faktorowicz. | 

Jednym z najwybitniejszych działaczy 
w tem towarzystwie był 25-letni Stefan Czar- 
nocki, mieszkaniec Przeworska w Galicji, syn 
urzędnika, zamieszkałego w Krakowie, posia- 
dający wykształcenie gimnazjaine! 

Ów Czarnecki, działający pod różnemj na- 
zwiskami, nazywający siebie „Królem faższerzy 
w Polsce*, posiada hujna i romantyczną prze- 
szłość kryminalną, datującą się od szeregu lat. 

Na czele bandy stał mieszkaniec Równego 
Boruch Piweń, a dostawcami towaru ludzkiego 
byli przemytnicy z Kijowa i miast nadgrani- 
cznych, a między nimi: Rochman z Brzezna, 
Szapiro z za kordonu, Sztadten z Ludwipola 
i Potasznik z Równego. 

Zależnie od zamożności przemycanego kli- 
łenta pobierano od 300 da 500 dolarów. 

Korzystając z rzadkich posterunków woj- 
skowych na granicy, banda przekradała się 
wyłącznie w nocy, czasami brodząc po pas 
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Skazaniec przybył istotnie zo Szwajcarii 
w oznaczonym terminie i odstawiony został do 
więzienia La Sante. Gdy przewodniczący sądu 
oświadczył panu Judet, że pozostaje mu pięć 
dni czasu na odniesienie się do trybunsiu ka- 
sacyjnego, skazany odpowiedział: 

Jestem niewinny 

i spieszno mi wykazać moją niewinność; do- 


w błocie lub śniegu, zależnie od pogody. No- | stąrezę na to wszelkich dowodów sędzionu 


clegi spędzano w Antonóweo w mieszkaniu Wi- 
nokura, Rejbusta i innych. Następnie ci sami, 
również w nocv, przewozili swych klijentów 
furmankami do Ludwipola, lokując ich w ho- 
ielach, domach noclegowych i zajazdach. Tam 
przyjeżdźał do nich przywódca Piweń lub Li- 
wszyc, a ostatnio Czarnecki, zabierali eudzo- 
ziemców i przewozili do Warszawy. 

Celem łatwiejszego przewozu eudzoziem- 
ców Fiweń zaopatrywał swych klijentów w do- 
wody, oczywiście fałszywe (przeważnie tym- 
czasowe zaświadczenia z fotografja). 

Preparowaniem tych dokumentów zajmo- 
wał się ostatnio Czarnecki. 

W zaświadczeniach tych (przeważnie z gm. 
Tuczyn) podawano, że posiadacz niniejszego 
jest stałym mieszkańcem gm. Tuczyn, podra- 
bianc podpisy wójta gminy i sekretarza oraz 
przykładano fałszywe pieczęcie. Tekst doku- 
mentu był pisany na maszynie. Nad przewo- 
żeniem do Warszawy czuwał Czarnecki; towa- 
rzyszący partji emigranckiej, przyczem w ra- 
zie rewizji i kontroli w pociągach legitymował 
się, zależnie od okoliczności, bądź iako wywia- 
dowca komisariatu rządu, to znów jako komen- 
dant etapu „Jur“, lub wreszcie — jako urzę- 
dnik izby skarbowej! 

Śledztwo w tej senzacyjnej sprawie toczy 
się jeszcze więe szczegóły podamy po dalszem 
ich ujawnieniu. W każdym razie teraz już wie- 
my skąd ten nadmiar ohcych przybyszy 
w Polsce... 


„Prezydent Gczyszczonych Stanów Europy" 


Nawoływał do obalenia rządu niemieckiego. — Vędrowny prorok. — Rzesze wyznawców. 
-— Butzliwa karjera skończyła się. aresztem. 


a.y Cieszący się dużym rozgłosem w Ber- | ludu** i wzywał swych „wiernych“ do otwo 


linia 

wędrowny prorok 
Iausser, mający tłumny zastęp zwolenników 
został oskarżony o zbrodnię wykroczenia prze- 
ciwso prawu, ehkroniacemu republikę nie- 
miecką. 

Häusser, który przybrał miano „Prezyden- 
tą Oczyszczonych Stanów Europy“ założył 
pismo, noszące tytuł „Der Hiiusser*; numer 
tego pisma kosztuja 300 mk.: jako współpra- 
cawników swoich wymienia Häusser: Hussa, 
Nietschego, Robespierro'a i Jezusa Nazareń- 
skiego. | 

Wodle aktu oskarżenia Hiusser miał na 
sozmajtych zgromadzeniach Imdowych w listo- 
padzie i w grudniu r. ub. nazwać wszystkich 
członków rządu 

oszustam!, 

adwokatów i sqdziów kłamcami i szachrajami, 
całą zaś sprawiedliwość riemiecką określał 
miaren .„nierządnicy*. W dalszym ciągu miał 
on wzywać do obalenia istniejącego rządu i 
chwalił się, że rząd ten zniszczy przy pomocy 
25 miljonów dolarów, które ma do rozporzą- 
dzenia, 

Wędrowny prorok wydał także „rozkaz 
azienny* w którym nazwał się „Cesarzem 


Dziennikarz, który wypisa!...100 kgartykułów 


rzenia wszystkich 
więzień, aresztów i domów dla obłąkanych, 
celem „zniszczenia wszystkiego“. 

Na mocy wniesionej przeciw niemu skargi 
miał Häusser stawić się 21. lutego b. r. przed 
sądem karnym w Oldenburgu. „Cesarz łudu* 
nie zjawił się jednak na wezwanie. Wobec te: 
go sąd karny wydał 

rozkaz aresztowania 
Iiiussera, który też rzeczywiście został schwy- 
tany w Konstancji i ma być odstawiony celem 
zbadania jego stanu nmysłowego do oldenbur- 
skiego zakładu obłąkanych. 

Hausser jest od roku 1905 żonaty z Fran- 
ciską, z Veudome, s którą ma dwoje dzieci, 
Mabeństwo to ma być wkrótce rozwiązane, 
„prorok“ zaręczył się bowiem niedawno z pan- 
ną Pohl, Niemką, Do wojny mieszkał Hkusser 
we Francji, potem celem „wypoczynku“ udał 
się do Szwajcarji gdzie pozostawał do końca 
wojny. W Luzernie został skazany na 

2 tygodnie więzienia 
za opór przeciwko władzy i obrazę urzędni- 
ków państwowych. Wyrzucony wreszci3 za 
Szwajcarji osiadł w Niemczech, gdzie bawi się 
w „posłannictwo proroka“, 


Skazany zaocznie redąktor sam oddaje się w ręce władz, — Senzacyjny wjazd do Paryża ze 
100-kliową paką artykulów, 
(1.) Przed paru dniami donosiliśmy o wielkim | rjum skazańców, p. Ernest Judet, dowiedziaw- 


procesie defetystów francuskich, w czasie któ- 
rego oskarżony o konszachty z Niemeami były 
naczelny redaktor paryskiego „Eclair“ — Er- 
pest Judet skazany został na dożywotnie ze- 


szył się o zapadłym nań wyroku sam dobro- 
wolnie wysłał list do przewodniczącego trybu- 
nału, donosząc mu, że tego a tego dnia, o tej 
a o tej godzinie przybędzie do Paryża i prosi, 


słanie, Wyrok ten zapadł pozaocznie, p. Judet | aby na dworcu 


bowiem przebywał w Szwajcarji, 


czekała go policja, 


Mimo, że Szwajcarja nie jest obowiązana | któraby odrazu mogła odstąwić go do wię- 
do wydawania przebywających na jej teryto-' zienią, | 


cyjnej rozprawy. 


śledczemu. 

Dobrowolne oddanie się p. Judet w ręce 
sprawiedliwości wywołało niemałą s-nzację 
w Paryżu Lecz powodem do senzacji byl nie- 
tylko sam powrót skazańca. Zasądzony redak- 
tor przywiózł z sobą 

skrzynię, ważącą 160 kilogramów, 
a zawierającą... same jego artykuły, 

Sto klg, artykułów! 

P. Judet przez lat około 40 pisał jeden ar: 
tykuł dziennie, nalożał on bowiem do tych nie- 
modnych już dziś redaktorów, którzy uważają, 
ze dziennik jest wówczas wypełniony, gdy są- 
mi „wypisali* już wszystkie .„sztrajty” redak- 
cyjne i „zajęli sobą“ trzy czwarte co najmniej 
pierwszej stronicy dziennika, W przeciągu 40 
lat „naczelny redaktor napisał 14.600 artyku- 
łów, co w dużym formacie francuskich gazet 
złożyło się na pakę, ważącą 100 klg! 

Aby czytelnikom naszym uzmysłowić obję* 
tość owego ciężaru, .,przetłomaczoną* na na- 
sze stosunki zaznaczamy, że 100 kig artykułów. 
równa sie 

3590 egzemplarzy „Gońca Krakowskiego; 
czyli, że swymi artykułami p. Judet wypełnił- 
by 32.509 egzemplarzy naszego pisma, tj. 85.000 
stronie „Gońcowych*, a zatem musialby przez 
10 łat z rzędu zapełniać codziennie nasze pi< 
smo ed pierwszej do ostatniej linji. 

P. Judet, który pieczołowicie składał wszy- 
stkie swe „„płodyć przez cale życie, przywiózł 
te artykuły obcenie celem o' rm swoj „nie- 
wiuności”, 


3000 kradzieży 
„bladej Hołenderki'". 
Senzącyjny proces w Berlinie, — Zorganizo 
wana szajka złodziejską pod przewodnictwem 
kobiety. — Kradzieże trwały przez 10 lat, =s 
Poszkodowanych 70 firm sklepowych. 

(Ly Przed Krajowym sądem berlińskim ret» 
począł się wczoraj proces o kradzieże w domu 
towarowym, dokonane wśród niezwykłych 
okoliczności Na ławie oskarżonych zastadą 
18 osób. 

W grudniu ub, r. złapsmo na kradzieży w 
jednym za sklepów niejaką Dore Kober; rewis 
zja przeprowadzona u niej w domu wyk 
zaa cały formalny , 

skład kradzionych towarów. =- 

Dalsze badania naprowadziły na ślad zorganie 
zowanej spółki złodziejskiej, którą zrobiła sow 
bie specjalność z kradzieży sklepowych. Na 
ozele szajki stała, pochodząca z Holandji Do: 
ra Kóber; pomocnieczkami były dwie jej córki 
i siostrą, tudzież mężowie wszystkich czterech 
kobiet. m 

Główna oskarżona przeprowadzała swe Kra 
dzieże przez ciąg lat dziesięciu. Przypisują jej 


|naogół 
3.090 kradzieży, 

W roli poszkodowanych wystepuje okoła 
70 firm sklepowych, u których jawiła się Dora 
Kóber w roli klijentki, Zdobycw. oskarżonej 
obejmuje suknie. bieliznę, futra, materje, wszel- 
kiego rodzaju towary luksusowe i kosztowną 
porcelane. Skrądzionemi rzeczami prowadziła 
złodziejka ożywiony handel z zagranicą. 

W czasie rozprawy pierwszą przesłuchi- 
wang była Dora Kober, blada blondynka o nef 
wowej twarzy, Obrońca oskarżonej stwierdza» 
jąc, że klijentka jego i 

cierpi na kleptomanię i 
żądał odroczenia rozpnawy celem poddania 
Dory Kóber badaniu lekanzy sądowych. Sąd 
jednak odrzucił wniosek na odroczenie senza- 


pomes mny 
NAUKA KAPELUSZY DAMSKICH 
=== kurs 6-cio tygodniowy rozpoczyna Się mame 
w pracowni przy ulicy zzamy 


[1 
modniarsiciej „AURELIA Sławkowskiej 30, 
Wplty przyjmuje sig od dzić między godziną 10—12 predpo 786 


dauczy(jeytwo a prata OWN T. i Li 


| W działalności Towarzystwa Szkoły Lu- 
dowej brało zawsze gorliwy udział nauczyciel- 
| wo polskie. Ponieważ jednak pracą T. S. L. 
|W kieruuku uświadomienia obywatalskiego 
| szeokich warstw wzmogla się ogromnie w. wol- 
ej Ojczyźnie i objęła nowe tereny, jak Górny 
zi Wołyń, oraz nowe śr fak 
mp. żołnierzy. polskich, przeto 
Okazuje się gwałtowna potrzeba udziału w tej 
prący wszystkich nauczycieli bez wyjątku. 
Karątorjum Okręgu Szkolnego Krakowskiego, 
zai dpomiosłość zamierzeń T. S. L., zachę- 
| gorąco nauczycielstwo całego Okręgu 
cy 


zT. S L okólnikiem . z dnia 19. 
lago br. L 30/Br. I rzeczywiście żądania 


T. 


A. L. m niezwykle ważne dia Pańska i narodu |, 
Chodzi i 


bowiem: © to, 48! 1 
Czy w okresie budowy Państwa Muy obu- 
dzić poczucie se 2 obywatelskich w sze- 
Tokich masach i we wszystkich dzielni 


ia też zaniedbamy wielkiej chwili dziejowej 
À przez apatję osłabimy własne Państwo, © któ 
rem tak nasi Ojcowie, jak i my sami marzyli- 


powinna kipieć od roboty. 
oświatowej, 

l bo jest niewątpliwym faktem, że lud pragnie 
[ae zi RAA czy 


. L. pt. „Przewodnik Oświa. |. 
tawy“ poświęgono w ostatnich 4 latach dużo 
| pca na omówienie metod pracy oświato- 


i urządza 
Główny w różnych miastach powiatowych 
oświatowe dla nauczy twa, działaczy 
| oświatowych i młodzieży. Po rzyłączeniu Gór- 
nego Śląska do Polski okazała sie potrzeba 
wydatnej pracy oświatowej w odzyskahej nie- 
WLO, a pozez długie wieki zatruwanej dziel- 
nicy piastowskiej. Dziś jeszcze 
ludność tamtejsza nie ma zrozumienia dia 
szkoły polskiej 
i sądząc, że szkoła niemiecka jest WYŻSZĄ od. 
szkoły polskiej, żąda otwierania szkół i klas 
Niemieckich, i to ludność gmin,w których niema 
«ni jednego Niemca, Temu niezdnowemu prą- 
dowi należy przeciwdziałać przez celową pra- 
ę oświatową, do której winni przystąpić wszy 
med nauczycieie, gdyż tylko masową RES a 
ego nauczycielstwa zdoła się osiągnąć nal 
tyte rezultaty. Ponadto jest rzeczą E 
Wagi dla Państwa | 
wychowanie obywatelskie żołnierza, 
4 zczęgólnie podoficera polskiego. Dowództwie 
Krakowskiego Korpusu zwróciło się do T. S. L. 
£ żądaniem zorganieowania szeregu cyklów 
 „Jkadów z nauki o Polsce we wszystkich 
dla podoficerów. I w: też pracy nie- 
Watpliwie pierwszorzędne zadanie ma do spel- 
| toną nauczycielstwo polskie, 
iś rozumieją to wszyscy dobrze „że po- 
ga P Państwa zależy w stopniu uświadomienia 
| „dywatelskiego szerokich mas, które tem gor- 
włączą, tem rozumniej będą spełniały swe obo- 
względem Państwa, im lepiej będą mo- 
|i dhiaty swój stosunek do Narodu i Państwa 
3 ta wyższą kulturę etyczną będą miały 
i ao duszach, Wimię dobra Państwa na- 
wzywamy gorąco całe Nauczycielstwo 
Szkolnego Krakowskiego do gorliwego 
Jon zizi w R kj oivaa T. S. L 
(R) aeaeaei 0 KI aada .8. Li 
WE. ii AOR 3 
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TOR 
|| PALEC. 
|. Palce są ludzkie dub nieludzkie. 
jez iola Się na męskie, damskie i nijakie, na smu- 
| w żałobie i na czyste, a przedewszystkiem 
a Ne i nożne, 
Nożne palce rzadko kiedy wychodzą. na 
Jora; “a sliżą tylko do kiwania. O kiwaniu pal- 
ie mówi się w odniesieniu dlo różnych 
doke” Fsi np. Rząd zapowiada walkę z droży- 
7 adibo przedstawiciel Polski wnosi protest 
a Narodów. Palce nożne są połączone z 


do 


„GONIEC KRAKOWSKI” 
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== 


po gdyż EE e8 aa fez ubrazia, 


| człowiek dostaje kataru, dlatego nie będziemy 
I się nimi dłużej zajmować, 


ręczne, załeśne od wieku, Żyją w 


dowodniona 


| nirani 

A do trzymania transparentów w Cua- 
sie pochodów, do wzyrnania kart do STY; do 
zbierania konfitur z talerza, do i 
ile wódek podać należy, do zatykania usai W 
czasie wykładu małżonki o drożyźnie, do bma- 
nią łapówek i do wielu innych pożytecznych 
rzeczy. Dziennkarz trzyma w, palcach nożycz- 
ki, czasem także pióro. Palcami uderza się sło- 
nia w zeby, co w potocznym języku nazywa się 
Ea na fortepjanie., W biurach tuw. stenotypis- 

tki (spolszczone: palcopistki) używają palców 
do wypukiwania listów miłosnych na m 
dłubania w zębach lub bebnienia po szybie. 

O manicurre wynalazku pewnego uczone- 
go franiauskiego prof. Manecur'a, nie będę się 
"PE gdyż nie żę pszystępnym ogóło- 


- Palike dzielą się pai na przyzwoite 
i nieprzyziywite. Palco nieprzyzwoite należą do 
nzędu ciekawych ssaków, a gdy bardzo nieprzy 
zwoite, to wtedy dostają po palcach. + 


Ca A 0 WE 0 "RETE" 
Nauczyciele, księża, służba policyjna i straż 
graniczna, urzędnicy państwowi, emeryci i wdo- 
wy otrzymują 
25%-WĄ ZNIŻKĘ 
przy zapreuumerowaniu „GOŃCA KRAKOW- 
SKIEGO“ bezpośrednio- w Administracji na- 
„szego pisma. 
Rabatów tych nie udzielamy, o ile ktoś zamie- 
rza prenumerować „GOŃCA KRAK.* za po- 
„ Średnictwem Biur dzienników. 


KRONIKA. 


ustach, w nosie, w kieszeni (własnej lub cudzej) 
Ww rękawiezkach (na konferencji dyplomatycz- 
nej, Da cudzej twarzy (w czasie debaty w 
sejmie) lub we włosach (w czasie dyskusji mał. 
żeńskiej). Najniezłomniej w Świecie mówi się 
o czemś lub o kimś, że jest sam jak palec, gdyż 
palec jesi stworzeniem baadzo towarzyskiem, 
żyje prawie zawsze w piątkę, często w dzie- 
siątkę, a nawet dwudziestkę. Jestto rzecz u- 
„ fachowców 
TEATR IM. JULIUSZA SŁOWACKIEGO. 
Sobota 3. marca: „Wesele“. 
Niedziela 4. marca popoł.: „Zbójey*. 
wieczór: „Wesele“. 
Poniedziałek 5. marca: „Wesele“. ` 
Wtorek 6 marca: „Wesele“, | 
Środa 7 marea: „Janœik“. k 
TEATR OPERA I OPERETKA. t 
Subota: „Lohengrin“ (promjera). 
Sobota: „Lohengrin“. = 
Niedziela popoł.: „Taniec miljardów”. 
wieczór: „Łohengrin*. 
TEATR „BAGATELA”. 
Sobota: po południu: M E m— wieczór: 
„Zdobycie Berg op Zoomu‘ 
Niedziela: po południu: „Szyldkretowy grze- 
hień*: — wieczór: „Zdobycie Berg op Zoomu*. 
Poniedziałk: „Zdobycia Berg op Zoom“. 
Wtorek: „Zdobycie Berg op Zoom“. 
Środa: „Zdobycie Berg op Zoom“. 
Czwartek: „Wiera Mircewa“. 
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va" SE ka aa tj 
ki, Lina Murari nie NaS y swego Tepar- 
tuavu musiała zejść zesceny; udała się natych- 
miast do swego pokoju w hotelu Savoja Na- 
zajutrz rano znaleziono w pokoją hotelowym 
zimne zwłoki śpiewaczki; otula się werona- 
Jam. W liście pożógnalnym do rodziny podała 
pawód swego wa R Śpiewaczka byłai 
w rzeczywistości hrabiną Sanfiore z Padwy: 
sepawowana z mężem musiała zarabiać na ży- 
eie, aby módz utrzymać nietylko siebie lecz 
t troje swych nieletnich dizeci, W. wilią owego 
tragicznego występu grupka miejscowych „zło- 
tych miodzieńców* uczyniła śpiewaczce nastę- 
pującą propozycję: albo po występie spędza z 
nimi noc w seperatce, albo wygwizdajj ją w 
czasie śpiewania. 

Woląc śmierć niż hańbę artystka odmó- 
wila „ofercie“ Don Żuanów, a wróciwszy do 
domu w uajwiąkszem wzburzeniu żargnęła się 
na swo życie. 


TYDZIEŃ AKADEMICKI. Jutro tj. w nie- 
dzielę rozpoczyna się w Krakowie „Tydzień 
Akademika“, Cała młodzież, akafemicka sta- 
nie w tym tygodniu przed społeczeństwem: 
ji wskaże mu na swoją nędzę, m jaką walczy. 
Społeczeństwo musi dać, młodzieży wydatną po 
moc ż wyrazić ją realnie w składkach, udziale 
w uroczystościach, koncertach „Tygodnia“ 
it. d. jednem słowem w materjalnem poparciu 
samopomocy akademickiej. 

Uroczystości „Tygodnia rozpoczynają się 
jutro uroczystym Poranikiem w Starym Teatrze 
z udziałem śpiewaczki p. Szałrańskiej, piani- 
sty pmof. Łabońskiego p * wałek-Walewsikicgo, 
oraz chóru akademickiego. Poranek otworzy 
inauguracyjnem przemówieniem J. M. Rektor 
U. J, p. Natanson. Poranek będzie bardzo wy- 
|kwintmą częścią programu „Tygodnia tak ze 
| względu na wybitne siły artystyczne, która 
|biorą w nim udgiał, jak też zewzgledu na wy- 
| soki poziom samogo programu. Podkreślić 
trzeba, że społeczeństwo krakowskie powinno 
poprzeć ten pienwszy punkt programu bardzo 
intenzywnie, aby w ten sposób zamaniiestować 

swą solidamość z akeją „Tygodnią”, a równo- 
cześnie wydatnie wspomódz jego dochód. Re- 
sztki biletów są jeszcze do nabycia w Domu 
akademickim (ul. Jabłomowskich 12) prez ea- 
ły dzień dzisiejszy, jutro w niedzielę przy ka- 
sie Starego Teatru, Początek Poranku o godz. 
11 ipół rano. Po poranku nastąpi otwarcie Wy 
stawy wojennych omak polskich od roku 
1914—1918 w małej sali Starego Teatm, z któ- 
rej dochód jęst również przeznaczony na cele 
„Tygodnia“, Wystawa obejmuje najbogatszy 
zbiór odznak, istniejący wogóle w Polsce. 
Dalsze szczegóły programu „Tygodnia“ podamy 
Ww jutrzejszym numerze, 

W ciągu „Tygodnia“ jak się dowiacćujemy, 
ma pmybyć do Krakowa p. Prezydent Mini- 
strów Sikonski, aby wziąć udział w jednej 
4 części uroczystości tygodniowych. 

DZIECI POLSKIE IDĄ DO SZKÓŁ NIE. 
MIECKICH Z NASZEJ WINY, Otrzy mujemy 
RX odezwę: 

Rok ledwo mija, jak G. Śląsk został przy- 
wew do Ojczyzny, a już w bolesny sposób 
zaznaczą się obojętność społeczeństwa, pol- 
skiego dla tej dzielnicy, która przez tyle wie- 
ków. w srogiej niewoli pozostała wierną polsko- 
sej, obecnie zaś jedynie kosztem nadludzkich 
„wysiłków została Polsce bodaj częściowo przy- 
WIÓCONA. 

Obojętność ta. A daje się we znaki 
dzieciom polskim na G. Śląsku. Pozbawione 


x, 


książek i przyborów. edkolnych, na sprawienie 


których nie starczy im funduszów. nie mogą 
tam samem uczyć się w szkołach polskich 
i z konieczności pmzenoszą się do szkół nie- 


Ludzkie 


|*RAGICZNA ŚMIERĆ WŁOSKIEJ HRABINY 


Florencji występowała. ostatnio * 28-letnia śpie- 
waczka Lina Murari, ciesząca się dużym roz- 
glosem. f 


iątek: „Zdobycie Berg op Zoom“. 
c P 7 L e miedkich, gdzie zostają przyjęte z otwawtemi 
jramiony i gdzie Niemcy — wbrew dotychcziu 
sowej polityce prześladowania, czynią im 
(Do ryciny tytułowej). wszejkie możliwe ułatwienia i obdarzają wszel- 
Œ) W jednym z teatrzyków Variótós we jrami naukowemi. W ten sposób grozi nam 
sa DR bo wymarodowienie Górnego 

i to z naszej własnej winy! 
Koło (Pań) T. S$. L pragnąe temu nicsz- 


Numer jej był ostatnim w programie. Za- |częściu zapobiedź, zwraca się z gorąca odezwą 


ledwie śpiewaczka wyszła ùa estradę i rozpo- |do społeczeństwa, a w pierwszym rzędzie do 


czoła pierwszą zwrotkę swej pieśni, gdy z lo- 


ży 


matek Polek o składanie datków w pienia- 


obok sceny, zajętej przez reprezentantów dzach, lub naturze na książki i przybory szkol 


„złotej młodzieży” rozległy się demonstracyj- jne w lokalu Zarządu Gł .T. S. L, ul. św. Anny 
ne gwiwjania i ubliżające artystęe wytkinzykna- 


5, w godzinach biurowych, od S-itej do 7-me!, 


= 
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z pokwitowaniom odbioru, i w dniu zbiórki. 
z powodu której przedstawienie dla dzieci zo- 
stało odłożonem. | 

JAK MASARZE KRAKOWSCY FABRYKUJA | 
WŁASNE CENNIKI. Z powodu coraz to częst- 
szych narzekań społeczeństwa na samowolę rze- 
ników i masarzy przy sprzedaży wędlin, zarzą- | 
dzono 28 lutego br. kontrolę sklepów z wyrobami 
masarskimi. W rejonie Ill-go komisarjatu, Organa 
policji stwierdziły, że masurze nie mają w swoich 
sklepach cenników zatwierdzonych przez Komisa- 
rjat targowy, lecz odnośne cenniki sami sobie 
podpisują lub też umieszczają w lokalach cenni- 
ki nie podpisane przez nikogo. Nadto stwierdzono, 
że często masarze na stagych cennikach wpisują | 
ceny nowe podwyższone. — Do wyżej wsponenia- 
nych „manipulantów cennikowych” należą miedzy 
inn$mi: Antoni Tochowicz właściciel sklepu z wę- | 
olinami przy ul. Karmelickiej 28, który miałl 
w swoim sklepie dwa nie zatwierdzone przez Ko- 
misarjat targowy cenniki, z datą 22 lutego, na 
których obok cen poprzednich wypisał ceny nowe, 
według własnego upodobania, Dalej wymienić na- 
leży Józefa Skarlickiego przy ul. Lubicz 2, który 
sam Bobie cęnnik zatwierdził, Albina Synowca, 
przy ul. Kafłnelichiej, Salomeę Wierzbicka przy 
uł. Długiej 27, Zacharjasza Karpińskiego przy ul. 
Rakowickiej 12 i Stefanję Kosacką przy pl. Ma- 
tejki 7. Wszystkich wymienionych stawiamy pod 
pręgierz opinji publicznej. 

WAŁKA Z DROŻYZNĄ, Drugie posiedzenie 
Komitetu dla walki z drożyznąsodbędzie się w so- 
botę, dnia 3 bm. o godzinie 12-tej w południe w lo- 
kalu Katol. Zw. Polek, Szczepańska 5, — Uprasza 
sią przedstawicielki wszystkich chrześcijańskich 
stowarzyszeń kobiecych o przybycie, celem omó- 
wienia dalszej akcji oraz o przyniesienie ze sobą 
danych co do ilości członków każdego stowarzy: 
szenia, Narodowa Organizacja Kobiet. 

NA BUDOWĘ MUZEUM NARODOWEGO 
wplacono w Banku Małopolskim: Kazimierz Kuhn 
starosta częstochowski 100.000 M., Dr. Henryk 
Rowid, Kraków 100.000 M. Edmund i Zofja Ma- 
kowscy, Kraków 100.009 M., Prof. Edmund Za- 
łęski, Kraków 100.000 M, Władysław Dobrowol- 
ski, Kraków 10.000 M., Dr. S. Oberlender, Pod- | 
górze 0.000 M., Prof. Stanisiaw Ziobrowski, Kra- 
ków 10.000 M. 

PIĘKNA DAMA, ZŁOTY ZEGAREK I NA- 
RZECZONY.. Wczoraj przed południem przyszła 
do sklepu zegarmistrzowskiego J. Plonki przy ul. 
Szewskiej 12 jakaś pani i prosiła o pokazanie jej 
kilku zegarków. Po dłuższem oglądaniu wybrała 
jeden z nich, kazała go na bok odłożyć, mówiąc, 
ża za chwilę przyjdzie z narzeczonym, który za 
zegarek zapłaci. Po jej wyjściu ze sklepu spo- 
strzegł zegarmistrz brak jednego zigłego zegarka 
damskiego, s wspomnianą damę wraz z jej na- 
rzeczonym darmo oczekiwał, gdyż się więcej 
w sklepie nie pokazała. 

AMATOR DAMSKIEJ BIELIZNY. Na tut, 
dworcu osobowym skradziono sierżantowi S. Lu- 
zinie z kieszeni portfel z kwotą pół miljona ma- 
rek, — Szosińskiej skradziono tam pakunek z bie- 
lizną i garderobą wartości około 2 milj. marek. 

. JESZCZE LATA NIEMA, A JUŻ KOZY BRY- 
KAJĄ. St. Wilczyński, wyrobnik, przyprowadził 
z ulicy Kościuszki do aresztów policyjnych zbłą- 
kaną kozę, którą umieszczoną tymczasem w 'Z2- 
kładzie czyszczenia miasta. s 

Z ŻYCIA HARCERZY, W dniu 4 bm: od- 
będzie się o godz. 12-tej uroczystość poświęce- 
nia Izby harcerskiej VIL drużyny żeńskiej w 
oficynie lokalu szkoły powszechnej przy ul. 
Rajskiej, na którą zaprasza rodziców i opie- 
kunów uczenie tej drużyny i sympatyków ru- 
chu Koło przyjaciół harcerzy. 

Z ORGANIZACJI MISTRZÓW KRAWIEC- | 
KICH, Dnia 25 lutego br. odbył się zjazd olre- | 
gu Bielsko-Biała w hotelu Grand, zar 
pełnionej sali Obrady zagaił p. Jan Wróbel, do 
prezydjum wybrano p. Sadlika i p. Lupińskie- 
go; sekretarzował p. Jañ Wróbel. Referat o 
stosunkach krawieckich, organizacji i ustawo- 
dastwie wygłosił prezes Centralnego Związku. 
p. Górka z Krakowa. W ożywionej dyskusji 
przemawiali p. cechmistrz Kiiniezak, p. Biąłaa 
ip. Wróbel. Uchwałono przystąpić do Centr. 
Związku i dokonano wyboru. g m 
no Lupiúskiego z Bielska, do zarządu weszli 
pp- Biaałs, Kedon, Kardaś, Remarz, Wróbel 
Józef, Płonka, Rusin, Przetak i p. Faryniako- 
wa. 
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„GONIEC KRAKOWSKI“ 


MASJZRA CEMENTOWNI W  SZCZAROÓWTIJ. 
W Grugim dniu rozprawy przed Sądem przysię- 
giyGh w tut. Sądzie Okręgowym karnym przeciw 
Lucjanowi Fudaiskientu, iryzjerowi w Będzinie, 


7 
> 


t oskarżonemu o napad rabunkowy, dokonany 1 


lutego 1922 roku na kasjera eementcwni w Szeza- | 


kowej w towarzystwie kilku wspólników. oraz 
przeciw Berkowi Rzezakowi dorożkarzowi z Bę- 
dzina oskarżonemu o dopomaganie 1 wspieranie 
przez udzielenie im swej chaty na schadzki w cza- 
których uklulano plany rabunku; — przestu- 
chano szereg Świadków, którzy zeznawali bardzo 
obeiążająco dlą oskarżonych. Następnie za zgodą 
prckuratora i Śbrońców odczytano kilka zeznań 
świadków, którzy na rozprawę się nie stawili. 

Po zmnkuięciu postępowania dowodowego od- 
rzucił Trybunał szereg wniosków postawionych 
przez obrońców, celem przesłuchania nowych 
świadków, poczem nastąpiły przemówienia pro- 
kuratora i obrońców. Przysięgli po naradzie za- 
twierdziti 10 głosami pytanie, że Lucjan Fudalski 
winny jest dokonanego rabunku, zaś co do Rze- 
zaka 12 głosami zaprzeczyli jakoby był winny 
współudziału w rabunku, natomiast 12 głosami 
zatwierdzili że ułatwiał rabunek. 

Trybunał po naradzie skazał Lucjana Fudal- 
skiego na 15 lat ciężkiego więzienia z twardem 
łożem raz do kwartał, zaś Berka Rzezaka na 3 
lata ciężkiego więzienia, Obrońcy wnieśli zażale- 
lenie nieważności wyroku. . 

Mecz Polonia (Przemyśl) — Wisła odbędzie 
się 4 bm, o godz. 3 po poł. na boisku Wisły. 


Jak żyją io 


nasi z nad 


sie 


W Tarnopolu 


raca narodowa ciągle jeszcze pozostawia 
bamdzo wiele do życzenia. Wobec potrzeby ob- 
sadzenia prezesów w kilku towarzystwach ob- 
radowało dn. 20 ub. m. w Organ. Nar. o pet- 
nych „wydziałów towarzystw społeczno-nanado- 
wych pod przew twem senatora Orlińskie- 
go. Chodziło o przekazanie agend kilku insty- 
tucji najbardziej ukwalifikowanym kandyda- 
tom, polecanym przez zarządy wszystkich to- 
warzystw narodowych. W, myśl wyników 
tych obrad przeprowadzono walne zebranie 
Pow. Organizacji Nar. dnia 21 ub. m. oraz wal- 
ne zebranie Koła T. S. L., którego prezesóm zo- 
stał p. Włodzim. Leśniakowski, a wicepreze- 
zesem p. Marja Litwinówna. Wydział Pow. 
Organ. Nar. jeszcze się nie ukonstytuował, 
a to z po nieobecności prezesa dra Oriiń- 
skiego, który odbywał sejmiki relacyjne w po- 
wiecie borszezowskim. Walne zebranie Sokoła, 
odbyć się ma w najbliższym czasie. Z prezesury 
w Sokole ustąpił inż. Walentowski, którego za- 
sługi dla Sokoła są 'bardza duże, 

W. Borszczowie 


odbyła się dnia 25 ub. m. pod przewod. dra 
Burdowicza liczne zebranie, złożone z miejsco 
wej inteligencji i mieszczaństwa, na którem w 
wieniu wygłosił sprawozdanią z awojej , dzia- 
łalności i referował obecne :położenie w Pań- 
stwie senator Orliński Sprawa kresów i plan 
pracy narodowej na knesach znalazło w prze- 
mówieniu silny wyraz. Zebrani nagrodzili muo- 
wog długotrwałymi oklaskami, poczem nastą- 
piła dyskusja, której treść dotyczyła głównie 
spraw Kresów odnio-małopolskich w ogó- 
ności. Zgromadzeni uchwalili jednomyślnie wo- 
tum ufności senatonowi Orlińskiemu i polityce 
Zw. Lud. Nar. 


Na szczególniejszą uwagę zasługuje sprawa |j 


pryw. gim. z prawem publiczności w 

wie, które jest przeważnem ogniskiem, kultu- 
ry polskiej dla powiatów borszczowskiego, za- 
'leszczyckiego i husiatyńskiego, i którego istnie 
nie jest poważnie zagrożone wskutek rosną- 
cych z dnia na dzień wydatków. Gimnazjum 
bomszczowskie, istniejące już kilkanaście lat, 
zabiega od dawna 0 upaństwowienie. Polskość 
trzech powiatów zainteresowaną „jest w egzy- 
stencji tego zakładu i nie ma drugiego zakła- 


SKAZANIE SPRAWCÓW NAPADU RAP. NA |du szkół średnich w całej Polaca, którego upań |ną baza. 


granicy bolszewickiej. 
Wiadomości z województwa tarnopolskiego. — Tarnopol — 
i Borszczów — Skała. 


IN Br a |] 
Polonia jest jednym z najlepszych drużyn o- 
kręgu lwowskiego klasy A, dlaczegu też zą- 
wady zapowiadają się interesująco. 
i ms J 
| Giełda. 
© 
| gej 
| Warszawa. (PAT). kę 
| Waluty: Dolary Stanów Zjednoczonych don 
145500, kupno 44280,. dolary kanadyjskie kro 
43000-—44600, franki belgijskie 2330, marki zer 
niemieckie 1.70. ści 
Czeki: Gdańsk tr, 1.34-—1.71, sp. 1.78, ku- nia 
pno 1.69, Belgja 2300—2395, sp. 2407, kupno krz 


2383, Berlin 1.81—1.71, sp. 1.73, kupno 1.69, 
Londyn 205000-—210000—207500, sp. yee 
kupno 216500, Nowy York 43600 —43500, 30. 
44220, kupno 43780, Nowy York drobne sp. 
44170, kupno 43730, Paryż 2700—2650, spe 
2750, kupao 2725, Praga 1805—1302 1/2—s« 
1320, kupno 1295, Szwajcarja 8280—8450— 
8375, sp, 8375, kupno 8295, Wiedeń 0.63 1/2— 
0.64, sp. 0.64, kupno 0.63, Włochy 2150, sp. 


2200, kupno 2150. 
Kraków. (PAT). 
Giełda zbożowa, Pszenica 220000, żyto 
130000—135000, jęczmień 113000, owies 130% 
tys., mąka żytnia 65% 235000, mąka żytnia 
10% 220000,  Tendencfa utrzymana. Dowóz 
średni 


czem myślą 
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stwowienie jest tak gięboko uzasadnione into- 
resem narodow i pań 


1 państwowym. 
Głównemu s T. S. L. Zwracamy, 
uwagę na stan Koła T. S.L. w Borszczowie; 


posiadającego dwa domy (burzę i ochronkę), Kar 
które nie tylko nie zwołuje dorocznych wal- rak 
nych zgromadzeń, ule którego wydział wcale | ; kc 
się niezbiera. 

Skała nad Zbruczem, ki 


Dnia 26 ub. m. odbyło się zgromadzenie 
ną którem senator Orliński wygłosił referat © 
sytuacji państwowej, podnosząc  wszystkoy 
o czem wiedzieć powinien obywatel. Przemó- 
wienie bylo zupełnie wolne od wszelkich wy- 
cieczek partyjnych, akcentowało natomiast 
bezwzględną potrzebę współpracy wszystkich 
Polalków na miejscu tak :eksponowanem, jar 
kiem jest miejscowość graniczna, W szczegól” 
ności podlkreślał, mowca, że pokój opiera się 
ną coraz silniejszych fundamentach, a najsil- 
niejszym fundamentem jest wamagająca siq 
potęga Państwa i armji. Pogłoski wojenne kol- 


portowane są na granicy pitzez jednostki ywno* 
gie, które w ten sposób usiłują szerzyć FOZKE Sny 
źnienie i stwarzać trudności w organi a oc 


spoistości elementu polskiego ł pracy narod 
wej wśród tudu, Mowca zakończył apelem d0 
P w Kresowych, by się uważali za stró 


żów Mzeczypospolitej na jej rubieżach wscho” 
dnich i przez organizację. narodłowo- z 
przyczyniali się do otoczenia Państwa żelazną | Wspó 
obręczą obrońców Polski. W dyskusji jaka skj | %nie 
następnie brało udział wielu wio” | Ostat 
ścian. Z i w ilości kilkuset mieszczań | Bryk 
i włościan z okolicznych wsi nagrodzili moweś ia 
burzą oklasków, uchwaliłi wotum ufności po% Is 
litycznej Klubu Zw. Lud. Nar. i po odśpiewit u” 
niu Roty rozeszli się w podniosłym nastrojd. | dawą 
Zebraniu przewodniczył Ks. Szczepan Birechk | tie t 
Punktem, ogniskującym Półaków w Skale, | %ić s 
jest okazały gmach Twa. Domu Polskiego z pò | Yato 
kng salą małą tylko niestety GE 
teką i z dużym lokalem, zajętym przez proś | Właq; 
pemujące Kółko Rolnicze. Zniszczony częściowo | *ię zł 
Kościół o anchitaktunze stanodawnej znajduj k Di 
się w odbudowie. Między sprzętami kościelny” | Stóry 
mi oglądać można dwa kielichy, których wy”. ka M 
rąśny napis łaciński świadczy o ich pochodze b 2y, 
niu z pierwszej połowy trzynastego wieku. ez d 
drodze między nową a starą Skałą, ster afic 


ruiny zamka Tarłów z dobuzo jeszcze 


D 
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Ridy, 


ma prawie tygodnia bez wypadku w kopal- 
niach, Możeby Dyrekcja odbyia inspekcję d&n 
zbadania stanu urządzeń?! 

KRADZIEŻE, Dwóch zamaskowanych ban- 
dytów napadio na wracającego po wypłacie do 


0- e o o 
y 
a Co nas gnębi i niszczy. | 
ii Jak „Związek cMopsko- roi Eten chciał zniszczyć Skarb, 
ansiva. 
z Nowy Sącz, Często krzyczy się na wiecach, że tylko! 
Zdawałtoby się, że lewica (P. P. S.) jak w |chłopi okradają skarb Państwa płacąc małe 
Sejmie tak i w Życiu prywatnem idzie na rę- |podatki i prowadząc tajne gorzelnie, Któż bę- 
kę i wspiera Rząd lewicowy. Mamy jednak |dzie teraz głosił to, co robią i jak krzywdzą | 
ch dowody, że gdy nie chodzi o to, by na złość |skarb Państwa socjaliści? A i A 
kie krobić prawicy, postępuje się tak, jak każe in- Chłop działa czesto bezmyślnie, ale tu dzia 
tki jg teres, własna kieszeń i jak tego osobiste korzy- |łał człowiek, który kandydował na posła i se-| 
| ki wymagają, nie zwracając, czy postępowa- |natora z listy socjalistycznej. | 
ku- niem tem utrudnia się położenie Rządu, czy APR 
ona | %rzwdzi się kraj. - 3a . 
69, W dniu 8. bm. sprawdzała kontrola skarbo) (0 się dzieje w kraju. | 
QQ, wa zapasy soli po sklepach celem wymiaru do- j 
3. datkowej opłaty od niej. Kontrola ta wykryła Jaworzno. 
ao D 06 mia zapasy | ZEBRANIE ZW. LUD. NAR. W niedzielę 
spe | W celu uchronienia się od dodatkowej dopła- | ox 3 e bu 
DB FE woducej E A E 25 z. m, odbyło się w sali Bratniej Pomocy 
e ai i e ko e] że iosi iko oni zebranie miejscowego Koła Zw. Lud. Nar. pod | 
Po ukryli sól, alə że to samo uczynił lewicowy 
sp. | Socjalistyczny „Związek chilopsko-robotniczy** 
majdujący się pod kierownictwem p. Bnosz- 
«kiewicza dyrektora szkoły powszechnej w No- 
yto wym Sączu. Według zeznania donoszących, 
13% | Chciał wymieniony Związek ukryć 1 i pół wa- 
niw | gonu soli u niejakiej Stubowej, która zażą- 
wóg | dała za to 100 kg. soli, co p. Broszkiewiczowi 
ik, wsi Gar „a = pa kwotę natychmiast złożyło. 
przec w cy. isarz > y! 
— Wiec do lokalu „Związku chłapsko-robotnacze- = a E p agd Ww Haza 
go“ i malezi tam 16.000 kg. ukrytej, do 'do- |; e de tydz eR w vaworznie mie na 
datkowei ty nie zgłoszonej soli, Zwykła. | 19 szczęśliwych. Socjaliści jaworzniańsgy, a- 
3 z Mkp. al CBE puga i Paliwoda, sprowadzili „narodówego 
„płata dE E Só PR pand księdza z Warszawy, w celu założenia w Ja- 
owi kości 5 OP aty O yi I |worznie kościoła narodowego. Jako specjalny 
Podobno p ETE RET e E aer hai, my 
13 5 - Rza aworzniak, nisław cha, ry trudny ijdu wywi? 
Ee Bobrowskiego, by tenże wyjednał u ciężki zawód stolarza zamienił na iw. 
darowanie grzywny- zyskowniejszy, badacza Pisma św. Obywatele 
mita- d A t jaworzniańscy mają pełną nadzieję, że ks. 
i belan Skoczyński nie pozwoli na śmieszne | 
Od wydawnictwa. |; 
amy, | rób i 
Wies Z powodu dalszych podwyżek płac dru-|nego w katolickim Jaworznie. 
kol Karni, ceny papieru i wszelkich innych mate- TRAGICZNE WYPADKI. Z powodu niedo- 
was: ató karski adto opłat pocztowych |statecznego "zabezpieczenia pasów transmisyj- 
cale F M ji — RE ich nych warsztatu ślusarskiego kopalni „Piłsud- 
kolejowych zmuszone są podpisane wyda- kie inat dnia 281 b E 
3 tv. Gi ski“, zginął dnia utego b. r. terminator 
EL PET coneuecenumeraty Kapcia, straszliwie ròzszarpany przez pasy. 
enie 1. marca b. r. Pracownicy kopalni żądają, by zarząd poczy- 
at 0 do 500 Mkp. nit wszelkie kroki Ţ uniemożliwiające podobne 
AkO ; s wypadki na przyszłość. , 
ana] yi re zę Sayi piis Na kopalni „Kościuszko“ zginął 19-letni 
wy- | "Goniec krakowski“, „Ili. Kurjer Codzienny”, | Jan Kania, przygnieciony przez olbrzymi ka- 
niagt | »Nowa Reforma“, „Nowy Dziennik“, p= który spadł na niego podczas pracy. Nie 
Asioi er ać 
; Ę TEA 
qgólź 


E, 


Trójka 


ka 


— Rodzinae podanie w domu 


Truworów. — Czy historja powta-. 


rza się? 


Zapiski w tej książce dochodziły aż do 
Współczesności. Ostatnia uwaga w niej, to wpi- 
Banie śmierci Olafa Truwora, Pisał to Eryk. 
Ostatnie oczy ruworów przeglądały przez 
Eryka i patrzyły, teraz w jasną noc, jakby 


l iały przejrzeć przyszłość, . 


domu robotnika kopalni „Leopold“ 1 sterory- 
.zowawszy”go, odebrało mu ciężko zapracowa- 
ne 90.000 Mkp, Policja wszczęła poszukiwania 
iza złodziejami. 

Rzeźnik z Jaworzna. Reich Samuel, został 
¡napadnięty podczas drogi na dworzec w Cięż- 
|kowicach przez nieznanych bandytów, którzy 
obrabowali go z kilika miljonów Mkp., prze- 
znaczonych na zakup bydła. 


Biain. 

Z KOŁA ZWIĄZKU LUDOWO-NARODO- 
|WEGO. W Kole Związku L. N, w Białej odby- 
ło się walne zgromadzenie, na którem doko- 
nano wyboru nowego Zarządu i przyjęto pro- 
giam pracy na rok 1923. 

r W skład nowego Zarządu wchodzą: Prot. 
przewodnictwem prezesa p. Jana Stolarskiego. i Sierakowski prezes, jako wiceprezesi p. Juljan 
W zagajeniu przedstawił p. Stolarski działal- |Szvmani restaurator i p. Miodoński Jan maj- 
ność posłów narodowych w Sejmie i ich wysił- |ster szewski; prof. Porębski sekretarz, prof. 
ki do stworzenia polskiej narodowej większo- |Kyś skarbnik. Jako członkowie Zarządu pp. 
ści;. następnie przedstawił sprawę poparcia |Qpuszyński Mieczysław akdemik, Gorączko 
„Wieńca i Pszezółki”, stawiając wniosek, aby ;Marjan kupiec. Ways Stanisław urzędnik pry- 
każdy z członków opodatkował się na ten celj watny, Suwaj Wincenty szewc, Dzień Ferdy- 
kwotą 5000 Mkp. miesięcznie. Wniosek jedno- |nand ogrodnik, Szdiik Wojciech robotnik, Na- 
głośnie przyjęto i wielu z obecnych żądaną |tąsck Ludwik, Krywult Józef przemysłowiec, 


. E”. - I 

37; 

mocarna. "| 
(Powieść) 


Suy o potędze. — Nieograniczóna | 
Moc wynalazku. — Wątpliwość Pije 


Figici Walerjan urzędnik prywatny. 

Stałe zebrania członków bialskiego Kola 
Zw. Lud, Nar. odbywają się co czwartek o go- 
dzinie 6 wieczorem w pokoju klubowym w bo- 
telu pod „Czarnym Orłem“. 

Z TOWARZYSTWA SZKOŁY LUDOWEJ. 
Dnia 28 lutego b. r. odbyło się walne zgróma- 
dzenie Koła T. S. L. Po sprawozdaniu Zarzą- 
ła się rzeczowa. dyskusja na gemat 


łatwiejszy i |aktualnych zagadnień kulturalno-narodowych, 


w szczególności obrony dzieci polskich przed 
trwającą w dalszym ciągu jeszcze germaniza- 
cją w szkołach niemieckich, Na życzenie robo- 


i bezcelowe próby uczynienia rozłamu religij- |tników, reprezentowanych licznie na zgroma- 


rać bardzo ciężko. W nieprzyjaznych pań- 
stwach mógł spowodować eksplozje magazy- 
nów z wybuchowymi materjałami. Żelazną 
broń, mógł elektromagnetycznie uczynić nieu- 
żyteczną, 

Mógł wszystko. Lecz potęga jego miała je- 
dną słabą stronę. Oto był pojedynczym, śmier- 
telnym 'człowiekiem w przeciwstawieniu do 
miljonów ludzi. „Jeden strzał mógł go pozbawić 
życia, jeden pocisk. mógł jego wraz z domem 
zniszczyć, Nie wolno mu było zatem nigdy 
występować jawnie, by nie zdradzać przeciw- 
nikom swego miejsca pobytu. Moc jego była 
nadludzką, tak długo nadludzką, jak długo; 
pozostawała w tajemnicy i działała z ukrycia, 
Jeżeliby się udało przeciwnikom odkryć jego 
siedzibę i siedlisko siły, można ją było zaata- 


Im bardziej wgłębiał się Eryk 'Truwor |! KOWać. 


W wynalazek Syłwestra, tent potężniejszą wy- 


Wić się tej przygniatającej myśli, gdyż wyda- 
Oddawał jednemu człowiekowi nieograniczoną 


Się zbić tego. 
Dotknął czoła 

który go mamik. 
Mógł zatem świntu przesyłać swoje roz-; 


| kazy, Hicktromagnetyczuie w postaci depesz i 
drutu, „Elrad“ mógł zastąpić stację tele-| 


boz 
ratiezne bòz drutu. 

„Gdyby śvwřat lekceważył jego rozkazy, | 
Wógł za to nakładać kary i był w stanie ka- 


ało mu się rzeczą niemożliwą, by wynalazek | 


jakby chciał przepędzić sen, | i 
| dzie światu dyktował własne prawa. Wiarę 


Eryk Truwor palcami kartkował perga- 


dawała mu się móc, której on użyczał. Starał: min starego foljału. Skończył się pergamin, 
8 trzeżwym sposobem myślenia przeciwsta- | dalej papidr czerpany, wreszcie natknął się na 
| kartki gładkiego papieru maszynowego, które 


Olaf Truwor w książkę wprawił. , 
Było tam parę wierszy nakreślonych cha- 


Włądzę nad światem. Mimo to nie udało mu i :akterystycznem pismem ojca: „Z dziwną upor- 


czywością utrtymało się w rodzinie naszej 
podanie, że jeden potomek naszego rodu bę- 


w tę legendę przypłacił swą głową Herold 
'Truwor w roku 1542. Sam o tem dawniej nie 
wspominałom i mam nadzieję, że legonda ta 
wiecej umysłów burzyć nie bedzie“. 

Eryk Truwor mimo poważnego nastroju 
uśmicehnął sie Wiedział dobrze jaką. drogą l 


dzeniu, uchwałono wprowadzić stałe odczyty 
dla robotników w sezonie wiosennym. Odezyty 
te odbywać się będą co wtorek po godz. 6-tej 
wieczorem w auli Seminarjum naucz. męsk. 
` Dnia 11 marca o godz. 5 po południu odbe- 
dzie się w auli Seminarjum uniwersytecki od- 
czę prof. Birkenmąyera o Mikołaju Koper- 
ku. 

Do prezydjum nowego Zarządu Koła T. S. 
L. zostali wybrani: Prof, Lubaś prezes, prof. 
Nycz sekretarz, p. Hrabi Wojciech urzędnik 
skarbowy jako skarbnik. 


+ 
utrzymywały się takie podania. Mówiono 
o tem w izbach służebnych. On sam, jeszcze 
dzieckiem, słyszał o tem i opowiadanie to do 
dziś mu żywo w pamięci utkwiło. Zapiski ojca 
nie mówiły mu zatem nie nowego. Było dlań 
ważniejsze coś innego. Czy podanie było uza- 
sadnione? Czy możliwe, by los tysiącg lat na- 
przód przeznaczał czyny i władzę poszczegól- 
uego człowieka? Dręczyły go te pytania, nie 
mógł jednak na nie znależć odpowiedzi. 
t f x 


Reynolds-Farm, otoczona z trzech stron 
stromemi skałami i zalesiomemi wzgórzami, 
kąpała się w morzu zieloności. Ostatnie drze- 
wa lasu prawie glotykają koronami swemi da- 
chów zabudowań. Strumyki, wytryskające ze 
skał, łączą się opodal posiadłości we wcale po- 
kaźny potok. Potok ten wije się tuż koło fer- 
my, kierując bieg swój przez obszerne łąki w 
stronę nizin. 

W bladoniebieskim, lekkim stroju, w du- 
żym, ocieniającym glowe kapeluszu, szła Ja- 
na prez wązką kładkę, sklecioną z desek, 
przerzuconą przez potok. Lókkim krokiem po- 
częia się wspinać na skaliste wzgórza, na któ- 
rego szczycie ogromny, samotny buk szeroko 
rozściefał swój dach z liści. To było jej ulubio- 
ne miejsce. Znalazła miejsce między korzenia- 
mi potężnego pnia. gdzie mogła spoczywać jni 
w fotelu. Stąd mogła jak z lotu ptaka ogai- 
Reynolds-Karma i daleką, zieldóną polać, po! w 
tą murawą. 
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i Wyjaśnienia i parady 
w sprxwach ogłoszeń zu- 
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` nistracji, Kraków, Dona- 


jewskiego 7. Telefon 2502. j 


vam 


CENY OGEOSZEN: 


zae i Dział cekone'niczny 


maine i rnai 040 PK atne do Mk 2 


Orakne ogłoszenia. 
pa Eaa A a M 


i Wolne posady | 


EE Sprzedaż 


ASPRY, Walce, Motory, 
Kamienie, Turbiny, 


Za 1 wierz zyć dać W zwyłktych ogłoz 
nice Mk 1600. — Głosy pubłiw 


! eztery 


Transmisje, Pasy, Pompy | 


parowe centryfugalne, po- ; 


Mk 15%), 


— Drobne ogłoszenia 
— Ogłoszenia w dnie świąteczne o 2601 


mni IWANA 


od godziny 9-1 w polo 
dnie i od godziny £ 
wieczorem. 


beai 


niach Mk 500, — Układ tabelaryczay Mk 1600. — Nadesłane Mk 1200. — Komunikaty po kro" 
— Ozloszenie na l-szej stronie Mk 2400. 


250 za sławo. 


o Mk 200 za słowo. 


~ Matrymo* 
rożej. 


ERBATNIKI angielskie 
(Mixad Cakes supe- 
TA próbny pakiet i 
kilo netto około | 
| 1.200 sztuk wysyła opła- | 
tnie za nadesłaniem Marek | 
28.000. Parowa fabryka | 
ciast angielskich Stani- 


| Lokale | 


| ĄTESZKANIE © 2 po- 
kojach i kuchni kupię 
na świetnych warunkach 
Zgłoszenia pod „ 


„Świetne 


IEJSKA gospodyni | leca „PILOT“ Lwów Bato- | warunki“ do Administr. 
W pracowita DRZE M rego 4. Boa ar a 7 aroha „Gońca“ 725 | 
na 100 morg. gospodar- |-——— "2)- PASER uda | |; 2 O 0 
stwo. Znać musi się py ABRYKA kapełuszy MEALNOŚĆ w w Bochni pax koncesję na Zakład 
chowie inwetarza i kuchni. R 


i; Grossa, Kraków Stra- 


sprzedam zaraz, Wç- 


Fotograficzny za 2 po- 


Zgłoszenie żo Adm. „Goń | dont 27, już rozpoczęła koje z kuchnią. Zgłosze- 

ca pod nWiejska gospo: | sprzedaż i E garsi, „ków, AC: nia pod „Koncesja“ „do 

dyni”. 132 | damskich kapeluszy stom- *Adm. „Gońca“. 722 

kowych 'vodług majno- | ILLA o 4 pokojach kn  NRSEBIE_> W 

PoTRZEBNA bona fran- | wszych modeli. ar W” i kidini Roy R Pen Man 

cusk2 lub mająca per. | resic P. T. Klijenteli jest budynki gospodarcze — | Zakład Fötografieny A 

fekt język francaski, do | zatem wskazane wcześniej | „ gruntem łącznie około | Zał d „Zakład“ 
dwojga dzieci de majątku uslkutecznić zlecenia. 568 głoszenia po ł 


w kongresowca. ZzOSZe- 
nia dp Adm. „Gońca” pod 
„Francuska 233 


| Poszukują, posady | 


DY urzędniczki ban- 
kowe z kilkuletnią! 
praktyką bnchalteryjną 
smmienią posadę. Zgłosze- | 


SPRZEDAM contryfugę 

miedzianą 72X36 mało 

używaną i transmisję 

kompletną 7 m długą. 

Bigosz, Garbarska 22. 
678 


pex! parterowy o 4 po 
kojach z 2 morg, zie- 


j mi i dużym ogrodem owo- 


cowym w okolicy Krze- 


4 morgów do sprzedaiiia. 
Zgłoszenia tylko osobi- 
ste, Salz uL Twardo wskie- 
ge Nr. 9 od 2 do 3, 512 
— LN 
FORTEPIAN krótki, wie- 

deński, o płycie meta- 
lowej, krzyżowy, fotel rzeź 
hiony, antyk, skrzynka 
grająca z 28 nutami sta- 
lowemi, * do sprzedania. 


do Adm. „Gónca”. 728 


| Różne 
ZCZYPRA Jerzy ur. 
w r. 1902 w Dobczy-; 
cach unieważnia zgubiona 
papiery goii pojskowe. 


Z SOBIONO. dokumenty 


szowie do sprzedania. | Po oglądnięcia Plac Fran- wojskowe na nazwisko 

nia pod - Zdcine* do Adm. Zgłoszenia śsano do  Giszkański 7, U. p. od 4-0 | Rudnik Józef ur. 1887 r. 
Som 124 | Adm. „Gońea* pod „Oko- |  Codzìepnie. 657 | w Buczkowie, które unie- 
RZĘDNIK pocztowy, dk PIEN OBRZEzaprowadzone | 32m/a Się. i 


bidgły korespondent, 
władający językiem nie- 
mieckim poszukuje po- 
sady najchętniej w bam- 
ku. Zgłoszenia do Adm. 
„Gończ ' pz „Urzędnik“. 


KOŁDRY jedwabne 
nowe zaraz do spize- 
dania. Adres poda adm. 
„Gońca*. 726 


przedsiębiorstwo zbo- 
żowo-węglowe z loka- 
łem w centrum miasta 
Poznania do pjp'apicnis: 
Zgłoszenia pod S. 4446 
do „Reklamy Polskiej“ 5 


FI JNIEWAŻNIA się doku- 

menty wojsk, demo- 
bilizacyjne Jana Wróbla, 
Przedmieście pow. tancat 


GUBIONO dokum E 


AKIETY dwa czarne | Poznań, Aleja Marcin- - z „a 
APE lai rę | kowskiee "0 | po praana 
BUCHALTER, młodszy; ma a oRa".. Tar a wieński p. p. które niniej- 
poszukuje dobrejpra- | OKOMOBILĘ Ruston | szem unieważniam. 718 


Kirk Zgioszenia do adm. 
„Gońca pos „Praktyka“. 
29 


Tokarnia, Nabiarki, Strugar- 
ki, Wiertarki, Garty, Loxo- 
mobile, Stal, Zəlazo, Szyny, 


Prodław 253-35 H. P 
na -kołach gotową do 
użytku oraz płachty nie- 
przemakałne podwójnie 


| F AER kət kangur bia- 


ły -- wabisię „Puszek“, - 
Łaskawy zmalazca zechce 


| 


115 | 


i inpragnowane na po- | zwrócić za wys. wyna- 
ANTENKA. obeznana | Biecka żelazna, cynkowa, | krycia wagonów sprzeda, | grodzeniem. Wiadomość 
z pracami biurowemi Beczki, poleca 443 | Walenty Surma Sowliny | w Adm. „Gońca“. 719 a| 


przyjmie posadę maszy- 
mistki lnb młodej kasjerki. 
Zgłoszen: a do adm. paot- 
ea“ pod-„Ł, 1.006.—*. 730 


AFCIARKA biegła po- 
szukuje zaraz posady. 
Łaskawe zgłoszenia do 


L/UPIĘ sypialnię ciemną | 


PILOT” 
LWÓW, uł. Batorego 4. 


r 7755575 
i 


illa w Puszezkowie 
na sprzedaż. Zgłosze- 
nia. Wojciechow ski Pusz- 


| 


038 


PRZEDĄM baciki wy- 

sokie, boksuwe czarne 
Nr 36. prawie nowe. Adres 
poda Adm. Gouca. 


573 


| 
p. Limanowa Małopolska. 
i 


okrągły i w pochonkaca. 


—— 


dokumenty wojskowe, | 


GUBIONO w podróży , 


świadectwo lekarskie —- i 


MLYNY 1 TURBINY WODNE 


25.060 Mp., notes na imię 
Sass Serwatka wieś 
Trzyciąz gm. Jaugrót PE 
Olzuski. 


teli w zrobione. Kapitat 


Adm. Gonca“ od „zaraze. ; z A z 
4 831 j | ZEOWoO, Wila Klara. 607 Ofiarujerny do bieżącej |, —— — SER . 2: 
| E. "wisi każ | POSZUKUJE spółnika 
masie Gzzerowa; seiem rozszerzenia 
[_ Kupo | “Kupno | i A twarog, pierwszorzędnego inte- 
|. iq TE resuhandlowego, o klien- 
ną 


1% mahoniową w dobrym 
ałanie. Zgłosz. de Adm. 
„Gońca* pod M. M. 721 


čo- 

dzajn, oraz całe księ- 
gozbiory kupuje po cenach 
najwyższych „Księgarnia 
Powszechna”, Lwów, Ry- 
nek 29. 364 


KSAŻ KI każdego | 


KUTE pianino używane 
dobrej marki iładnym 
tonem do 1.500.000 Mkp. 
Zgłoszenia „Pianino“ 
Miechów. 


54 


U PIĘ maszynę do szyci a i i; 


firmy „“inger i Ska”, 
Zgłoszenia Tod, Gotówka“ 
do Adm. „Gońca. 380 |; 


TOTOGRAFICZNY apa- |: 


vat lusterkowy z „Fe- 
łiarem" kupię. Zgłosze- 
nia pod „Heliar* do Adi. 


„Gańca "Krak." 890 
posso kupię. Zgło- 

szecił pod „ Pianmio” 
do A uR. „Gońca y 
"R. skieco* 


Wyday 


i FeaT ziabiy 


ee": blefskie 
ubrania i kostjumy 


KRAKoW, Powiśle 10, Il p. 
446 


(EEE R AREA I 


MICHAŁEK i Ska 


8. 
165 


zer śmiatankowy. | | 
| 


A 
GQ. 


Poznań e 


Tiuszcz 


roślinny 


RUNER 


jest czysty, sma- 


czny, łatwo stra- 


wny i tani. 


ARIN 
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Przedstawiciel: M. Vorzimmer — Kraków. 


Antani Krzywy, 


potrze b od 2 miłio- 
nów. Zgłoszenia soli- 
dnych refleklantów po- 
| laków pod „Spółka“ do 
Adm. „Gońca“, 645 


NIANIA 


AKALE 


UMM 


Drukarnia . 


| law O luf 
i SKONCENTROWANE STRASSFURCKIE SOLE POTASOWE 


20/22 %, 30/32 %, I 40/42 
podnoszą ilość i uszlachetniają jakość zbiorów. 
Hartują zboża i okopowiznę na suszę, wylęganie, 
i zimno. Wolny przywóz. Natychmiastowa dostawa. 

Cennik darmo i opłatnie. 789 


ZASTĘPSTWO 
JÓZEF KARRACH 
Lwów, ul. Kościuszki 18, 

RA «du mo ||. m 


„Goniec Kaliski“ 


Najpoczytniejszy dziennik w całej 

Ziemi Kaliskiej, prowadzony 

w duchu narodowym. Najlepiej 

nadaje się do wszelkich reklam 
kupna i sprzedaży. 


Adres Redakcji i Administracji: 
KALISZ, Aleje Józefiny Nr. 9. 


O a 


638 


Instalacje Elektryczne 


Przedsiębiorstwo Technicżno-Handlowe. 


inż. Tadeusz Leszczyński 
Biuro i Skiep Kraków, Grodzka 65. 
Przeprowadza wszelkiego rodzaju instalac cje e elektry= 
czne tak w miejscu jak i na prowincji. Wykonuje 
projekta i kosztorysy na oświetlenia elektryczne 
dworów, pałaców, młynów, tartaków itp. 


Przeróbki i naprawa iwtnielących Instalacji, — Dosława | 


materjałów elektrotechnicznych I technicznych. 679 


KRUJ I SZYCIE. 


Każda praktyczna pani może w krótkim czasie wyt 
czyć się kroju i szycia sukłen damskich i dziecięcych 


w szkole kroju i szycia „Józefina“ | 


KRAKÓW — ulica Długa L. 14, 716 


Kura zacznie się dnia 5-go marca 1923 r. — Tam*6 
wszelkie formy potag WEZ Sy, . 48 


IHAN: OLDER ATUT anmann 


buduje: R. NEUMANN 785 


Bydgoszcz, Wilczak- Stawowa 39. 


EE" "Majątek 1 


ca- 1000 mórg, położony blisko miasta gimnazjalnego, 
zaraz do nabycia. 


Dzierżawa 


majątku 2000 mórg i 1000 móry zaraz do oddania. 
Poważnym reflektantom z odpowiednim kapitałem 
w gotówce udzieli bliższych informacji: 
DRWĘSKI 1 Ska, Poznań, św Marcin 4f- 
Teleron 1857. 


Adres telegr. „Transpol* Poznań. 784 


W. KUCHARSKI 


SP. AKC. 
fańryka drutu i wyrobów órcianych 
(przedtem 3 Góretki, W. Kucharski i Sp. Tow. Akt.) 


* Kraków-Podgórze, ul. Romanowicza 5. 
Telefon Nr. 277. 401 


„Głosu Narodu” pod zarzadem R. Ferka s Krakowie. 


ja 


4 


